Nr. 96 


GAZETA 


>= | o || -o— 


Wychodzi codziennie o godzinie 4 i 
wyjątkiem ś o połud 
% wyjątkiem świat i niedziel. a IC, 


Num r r . P R 
poesta 7 e p JeZYkczy kosztuje w miejscu 5 centów, 
Nr. pW Redakcyi i Administracyi ulica Wałowa 


= 


e 


Crev artel ZG Ta uwv ictmizn sgg. 
sai oa aee | ob a a 


miejscu rocznie 12 zł., 
Przewodn 
ją cało- i półroczu 


80 et. — Przewo 


ró -- | A"uaoi WARS FT "TOWEEWON(WIWIE- ERN 
przesyłką pocztową wynosi rocznie 16 zł., półrocznie 8 zł., kwartalnie 4 zł., miesię- 


ik naukowy i literacki, dodatek miesięczny do 
i abonenci bezpłatnie jednakże ei tylko, 

di lipca do końca grudnia, ćwierćroczni zaś 
czerwoni ONA dnik prenumerowany osobno kosztuje 4 zł. 


ółrocznie 6 zł., kwartalnie 3 zł., miesięcznie 1 zł. 


„Gazety Lwowskiej" otrzymu- 
którzy prenumerują od 1 stycznia do końca 
i miesięczni za dopłatą, pierwsi 75 et., drudzy 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 
MARG URZĘDOWA 


Obwieszczenie. 

SĘ. ge dniu 30 
c dhbędzi i 
obligacyj funduszów i ala ję losowanie 
wschodniej i zachodniej o acyjnych „A 
księstwa krakowskiego w lokalu | e 
miestnictwa w domu : 


marca 1873 
rozporządzeń 
wylosowana 
0: 


rakowskiego 
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3 r ” 500 » 1500 w 
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A. w nominalnej war- 
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ł Galicyj 

A n toz 
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49 , n 500 zł. 24.5009 ” 
114 , » 1000 zł. 114.000 * 
p”, » „5000 zł. 35.000 7 
„od „n 10.000 zł. 70.000 7 
tudzież obligacye lit. a 
A. w nominalnej war- 
tości w kwocie 69.750 „ 


czyli razem 
C. Funduszu indemnizacyjneg: 


wschodniej. o Galieyi 
45 obligacyj z kuponami po 50 zł. 2250 zł. 
387 ; , 100 zł. 38.700 , 
36% f 500 zł. 43.000 , 
241 1000 zł. 241.000 „ 
SE „ 5000 zł. 45.000 „ 
- lam „ 10.000 zł. 90.000 „ 
tudzież obligacye lit. 
A. w nominalnej war- 
tości w kwocie 130.050 „ 
czyli razem 590.000 zł. 


Z e. k. Namiestnictwa jako Dyrekcji fundu- 
szów indemnizacyjnych. | 
We Lwowie dnia 23 kwietnia 1877. 
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FRANCUZKIE 


(Dokończenie.) 


u rzeczy czytelnik domyśla się, że 
ta Baska ST Arok: Naj- 
przód dla tego, że ideał był fałszywym, po- 
wtóre, że inżynier szukał spójni ducha z Sa- 
bing, nie przed ślubem, ale po ślubie... 

Pierwsze lata pożycia małżeńskiego tej 
młodej pary były szczęśliwe. Brossette zam- 
kniety, miał się za najszezęśliwszego mę- 
ża. Ale wkrótce ten związek, pełen mi 

s, bez żadnego bodźca do wspólnych i 
KL. ów i jązków, począł się 
wyższych celów 1 obowiąz -aawe EBU 
psuć. Codzienne morały męża, & m E 
miłość zaciężyły bardzo Sabinie =: J iy 
cześnie wszystkie wrodzone złe zarody zepsu 
cia i kokieteryi, poczęły kiełkować 1 rozwi” 
jać się gwałtownie w jej sercu. Ponieważ nie 
braknie nigdy adoratorów, kiedy kobieta ma 
skłonność do kokieteryi, wskutek więc zniżenia 
się moralnego Sabiny, następuje szereg różnych 
faktów kompromitujących jej godność, Ta ko- 
kieterya, i niepowściągniona żądza hołdów, 
nie uchodzi uwagi męża— moralizuje ciągle 
swą żonę, i usiłuje obudzić jej sumienie. 

Słowa, które z tego powodu kładzie 
autor w usta panu Brossette, charakteryzują 
usposobienie wewnętrzne Sabiny : 

— Sabina — mówi Brossette — ma taką 
naturę, że przyciąga do siebie — a potem 
musi odpierać. Dlaczegóź przyciąga? Dlatego, 
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Lwów, dnia 26 Kwietnia. 


W Budapeszcie przygotowano 
sie na przyjazd delegata tureckiego PY 
du, a właściwie samego PIER ah- 
sina beya, tak uroczyście, że je si, 
skłoni się jesz0ze W al chwi ig 
zwiedzem PA0P0M PEACE ch TE i i 
cie zmieniłoby Sig W iitepospolitg i 9 i- 
załą demonstrację: Niepo: obna jedna 
demonstracji tej, S*AWIAĆ na PE z 
poprzedniemi, Mianowicie 5 HSO 7? 
pochodu z po 


hodniami dla konsula 
Z podróją PCA wę 
RETEA Stambulu. Poprzednie de- 
ka niy także na celu oka- 
Zani sympatyi dla Turków, ale ke 
żyły do tego celu w sposób. pk. a 
wyzywający % W każdym razie dra- 
żliwy dla wewnętrznego spokoju i po- 
rządku zwłaszcza tam, gdzie ludność 
słowiańska nienawidząca Row po- 
siada przewagę. Z tego po aa 
przednie demonstracye spotkały sie Z 
niechęcią nawet oporem rządu. Dzi- 
siejsze owacye dla Tahsina beya mają, 
zupełnie odmienny charakter. Ohodzi 
tu bowiem o powitanie dostojnika, 
który z rozkazu swojego monarchy 


wiezie dla Węgier dar bardzo cenny, 
który nadto pesiada tyle tuktu i wy- 


340.000 zł. |rozumiałości, że sam się wymawia od 


owacyi niestosownych, ażeby nie stwa- 
rzać kolizyj politycznych. Nadto po 
podróży studentów do Stambułu, Wę- 
Srzy uważają przyjazd Tahsina beya 
za rewizytę, a ponieważ gościnność 
zaliczają do tradycyjnych enót naro- 
dowych, więc nie chcą dopuścić do 
tego, ażeby ich Turey prześcignęli. 
Zresztą w Węgrzech zaszła zmiana wi- 
Do niedawna studenci uzur- 
powawszy sobie rolę kierowników w 
objawianiu sympatyj narodowych, wy- 
wiązywali się z tego zadania w spo- 


że obudziły się w niej żądze wewnętrzne 
które udzielają Się magnetycznie — a jeśli 
później odpycha, to jedynie przez uczciwość. 
Nie mniej jednak podzielała w duchu przez 
kilka lub kilkanaście minut wzruszenie któ- 
rego była przyczyną i celem. 
. A gdyby tak było istotnie — rzecze 
mu Sabina — czyż byłoby to występkiem ? 

— Byłoby to zbrodnią — odrzekł maż -— 
bo zostawiłabys miłość w mojem sercu, za- 
bijając szlachetne uczucie, które jej towa- 
TZYSZJ... 7 

Tak się też i stało... 

„ Sabina znudzona Paryżem, zapragnęła 
pojechać do morza. Pan Brossetie, który nie 
odmawiał nigdy swojej żonie żadnej godziwej 
przyjemności, zawiózł ją natychmiast z jej 
matką do Trouville, sam zaś wrócił do Pary- 
ża, dokąd powoływał go obowiązek, odjeż- 
dźając jednak przyrzekł żonie, że będzie ją 
często odwiedzać. > 

s Od czasu przyjazdu swego do Trouville, 
Sabina była ciągle pod wpływem ognistych 
marzeń , ale wszyscy ci, na których podbój 
liczyła, jakby na złość nie stawali na jej dro- 
dze, co wprowadzało ją w stan gorączkowy. 
Kiedy tak zniecierpliwiona szuka wrażeń i 
przygód, spotyka młodego dandysa paryskie- 
go, który od wielu lat był codziennym go- 
ściem jej salonu, w roli platonieznego adora- 
tora. C'etait un sigisbć avoué et inoffensif, 
jak się wyraża autor. Pan Brossette i jego 
żona, uważali go za mebel domowy, nie 
był więc wcale niebezpiecznym. Ale fata- 
lizm chciał , że bulwarowy bohater spotkał 
się z Sabiną w chwili tego rozstroju ducho- 
wego, po doznanych zawodach. Faute de gri- 
ve on Se contente d'un merle, mówi francuz- 
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Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cent. 
kilkorazowe po 6 ct. od miejsca jednego wiersza. 


Listy należy frankować, Rekłamacye otwarte 
wolne są od opłaty. 


sób niepolityczny, bo pofolgowali nad | spełniająca je pod okiem rossyjskiem 
to młodzieńczej krewkości i różowym przestałaby być raz na zawsze mo- 


poglądom na sytuację. 
denci przestali być panami sytuacyi, 
bo poważniejsze osobistości ocknęły 
się i wprowadziły ruch na odpowie- 
dniejsze tory. Fantazya studencka u- 
milka stopniowo wobec rozwagi pa- 
tryotycznej, która w chwili tak ważnej 
jak obecna każe wystrzegać się nie- 
wczesnych zapędów, a natomiast z spo- 
kojem śledzić bieg wypadków i ich 
stosunek do własnych interesów. 
zyja stawka jest w obecnej woj- 
nie większą: Rossyi czy Tureyi? 
W każdej wojnie, choćby nawet wy- 
tknięto jej pierwotnie cel najskromniej- 
szy, bieg wypadków może doprowa- 
dzić do tego, że chodzi w końcu o 
egzystencyę jednej ze stron walczących. 
W tej wojnie zaś jedna ze stron t. ih 
Turcya dobywa już miecza z tem prze- 
konaniem, że musi zwyciężyć albo 
zginąć z honorem. Turcy się nie łudzą 
ani co do następstw wojny ani co do 
jej rozmiarów i dlatego wyezerpną 
wszystkie środki, wytężą wszystkie 
siły. Mówią, że sułtan Abdul Hamid 
obawia się wyjechać do obozu i sta- 
nąć na czele armii, gdyż pierwsza 
klęska może go pozbawić tronu. Przy- 
kład Napoleona III ma stać przed 
oczyma Abdul Hamidowi. Stambuł nie 
jest Paryżem. dła którego rewolucye i 
detronizacye 0d Wieku JUŻ stay SIĘ 
poniekąd sportem politycznym, ale 
Stambuł znajduje się od roku w takiej 


gorączce, że wszystkiego można się 
obawiać. Wiec sułtan Abdul Hamid 


stawi tron na kartę, więc stawka Tur- 
cyl jest większą? Bynajmniej, sułtan 
może wyjść źle na wojnie, jeżeli pra- 
wdą jest, że Murad wyzdrowiał i po- 
siada silne stronnictwo, ale dla samej 
lurcyi wojna nie jest tak ryzykowną 
jak dla Rossyj, Turcya mogła uniknąć 
wojny, ale cóżby w takim razie stało 
ZĘ z nią w najbliższej przyszłości ? 
PRE przyjmująca rozkazy Rossyl 1 


kie przysłowie, 
tego biedaka, 


Pewnego wieczora, kiedy siedzieli oboje 
samotni na tarasie, młodzieniec ośmielony za- 
„omemi wejrzeniami Sabiny, ucałował jej usta, 
1 w odpowiedzi otrzymał dobrowolny pocału- 
nek... F aryzki bulwarowicz uniesiony tym pier- 
wszym niespodziewanym tryumfem , napisał 
nazajutrz strzelisty bilecik do Sabiny, przy- 
pominając jej ową słodką wieczorną chwilę, 
1 wyrażając nadzieję, że będzie tylko prolo- 
giem. Merkury wysłany z listem, spotkał się 
przy bramie domu w którym mieszkała Sa- 

ina, z jej mężem. Bilecik dostał się do rąk 
pana Brossetta.. Gwaltowna scena z żoną i 
pojedynek z niewinnym gachem, który pada 
zabity na miejseu z rąk obrażonego mał- 
żonka. 

„  Wróciwszy z Belgii, gdzie się odbył 
pojedynek, Brossette zamieszkał znowu z żoną 
w Paryżu i przebaczył jej. Ale szczęście jego 
było zabite na zawsze! Związek dusz, mię- 
dzy nim a żoną już nie istniał — ale słabość 
serca została. Był on tym nieszczęśliwym, „co 
nie kocha, — że kochał, zapomnieć nie zdoła..." 

; Kiedy nieraz 
Żył się do niej, stanęła przed nim lekkomy- 
ślność tej kobiety i krwawy upiór jej a 
Wtedy odepch pi 

y odepehnąwszy gwałtownie żonę, ucie- 
kał Z domu. Ta walka trwała długo — w koń- 
cu nieszczęśliwy odebrał sobie życie. 


Samobójstwo uwydatnia ideę, że rozum 
l nauka bez wiary — nie wystarczają w ży- 
cu, a bolesny ten koniec, poprzedzony dłn- 
g} męczarnią uczy, jak straszne następstwa 
sprowadza płochość kobieca, choćby się nie 
posunęła po za granicę ostateczną. Romans 


Sabina poczęła kokietować 


pociągnięty miłościa zbli- | g, 


Obecnie stu- | carstwem, przestałaby nawet być pań- 


stwem tak samodzielnem, jak drugo- 
rzędne państwa europejskie. Turcya z 
kilku milionami Słowian oddanych za 
wiedzą i wolą Porty pod protektorat 
rossyjski miałaby już dni policzone. 
Wszakżeż przed wojną serbską mówio- 
no w Rossyi, że może nie potrzeba 
już dobywać miecza, bo organizm tu- 
recki osłabiony długą anarchią a obe- 
enie zachwiany prądem rowolucyjnym 
runie wkrótce bez najmniejszego za- 
machu zewnętrznego. Przy takiej ra- 
chubie protektorat rossyjski był tylko 
wstępem do zdobycia bez rozlewu krwi 
tego, co teraz może być tylko owocem 
długiej, mozolnej i krwawej kampanii. 
Turcya zatem stawia na kartę egzy- 
stencyę, ale egzystencyę zagrożoną 
nawet bez wojny w najwyższym sto- 
pniu a natomiast może zyskać wszystko: 
niezawisły byt na czas nieograni- 
czony i możność wzniesienia się na 
dawny stopień potęgi. Stawka Rossyi 
jest nierównie większa. Rossya rozpo- 
czyna walkę, w której zyskać może 
mało a stracić wszystko, bo cały urok 
swojej potęgi. Rossya może mało zy- 
skać, bo dotąd tylko liczyć może na 
neutralność Europy, dopóki humani- 
tarne cele wojny nie sa płaszczykiem 


dla szalonych mrzonek panslawizmn 
tecz rzeczywistym programem. Ale czy 


rząd rossyjski czuje się silnym do 
wytrwania na stanowisku celów hu- 
manitarnych, czy żywioły, które go 
po całorocznem wahaniu popchnęły do 
wojny z Turcyą nie zaczną go teraz 
popychać w przepaść planów zagraża- 
jących pokojowi całej Europy? Jeżeli 
losy wojny pozwolą obecnym kiero- 
wnikom wypadków w Petersburgu u- 
trzymać się u steru i zapanować nad 
rozbudzonemi namiętnościami, to Ros- 
sya za trudną kampanię otrzyma tylko 
nagrodę moralną. Jeżeli zaś te namię- 
tności Są silniejsze, niż Europa zdala 


ten wyszedł w księgarni pana Dentu, Palais 
Royal, Galérie d'Orleans. 
Prawie jednocześnie wydał także Dentu 
wa Inne romanse La (Croix des Prèches, 
przez pana Assollant i Chasteté étude de fem- 
me, którego autorem jest pan Georges Duval. 
, Assollant należy do rzędu najsympaty- 
czniejszych romansopisarzy. Utwory jego mają 
prawie zawsze za podstawę jakąś myśl mo- 
ralną. Przedmiotem jego ostatniego romansu 
Jest prześladowanie protestantów, po odwóła- 
niu przez Ludwika XIV edyktu Henryka IV 
zabezpieczającego im wolność wyznania. 
Nieszezęśliwa ta epoka, tak płodna w 
krwawe i okrutne epizody, dostarczyła już 
niejednemu pisarzowi materyałów do najdra- 
matyczniejszych opisów. Obrazy, które napo- 
tykamy w romansie pana Assollant, są ży- 
wego kolorytu i bardzo efektowe — szkoda 
tylko że niektóre z uich 


sa prawdopo- 
dla czytelnika 
właśnie słaba 
grodził w czę- 


milczeć, l 

Przed kilku miesiącami, wyszedł w księ- 
garni Charpentier (13 rue de Grenelle St. 
Germain) romans, pod tytułem L’'Assommoir, 


przypuszcza, jeżeli w Petersburgu i 
Moskwie znajdą się także softowie 
panslawizmu , to trzeba się przygoto- 
wać na katastrofy. wobec których 
kombinacya najbystrzejszej dyplomacyi 
jest bezsilna. 

Anglia postępuje sobie w spra- 
wie lokalizacyi wojny wschodniej nie- 
mal tak samo jak przed dwoma laty 
przy gaszeniu pożaru w ein Bischen 
Herzegowina t. j. rozprawia o tem bar- 
dzo wiele a działa powoli i dwuzna- 
cznie. Od Anglii zawisło, czy Rossya 
zmierzy się tylko z Turcyą, czy prze- 
ciwnie przygotować się musi na dru- 
giego nieprzyjaciela a w danym razie 
na koalicyę. Hr. Szuwałow wyjedzie 
z Londynu wrzekomo na czas niedłu- 
gi i bez pobudek politycznych a ró- 
wnocześnie i lord Loftus uczuł po- 
trzebę opuszczenia Petersburga także 
tylko na czas krótki i bez celów poli- 
tycznych. Swiat patrzy na to zdziwio- 
ny i pyta, dla czego właśnie teraz hr. 
Szuwałów i lord Loftus tak są zgodni 
w swoich pomysłach, jakby się umó- 
wili? W parlamencie angielskim jeden 
minister uspokaja Izbę a drugi wnosi 
raporty konsulów o historyi nawraca- 
nia unitów chełmskich. Dopiero teraz 
po upływie trzech lat rząd angielski 
uznaje, że raporty te moga zaintere- 
sować parlament! zy i to jest tylko 
niewinnem dziełem przypadku? Koro- 
ną całej dwuznaczności w polityce an- 
gielskiej jest powoływanie się na inte- 
resa, których zagrożenie mogłoby do- 
piero skłonić Anglię do wmięszania się 
w wojnę wschodnią. Niema  elasty- 
czniejszego pojęcia jak owe interesa 
angielskie nad Bosforem. Gladstone, 
choć jest dobrym patryotą angielskim, 
dowodził całe dwa lata słowem i pi- 
smem, że Anglia niema już teraz ża- 
dnych interesów nad Bosforem. że 
może spokojnie patrzeć na upadek Tur- 
cyi wskutek wewnętrznej anarchii lub 
nieszczęśliwej wojny z Rossyą. Lord 
DEACONSNEIA sað iua Uathicui vleses» 
no pojęcie o interesach angielskich, 
uważa je może już teraz za zagrożone 
w najwyższym stopniu. Gdzież tedy 
szukać kryteryum tych interesów ? 


c 
Sprawy krajowe. 


(Projekt ustawy drogowej.) 
I 
Wydział krajowy rozesłał dziennikom 
swój projekt ustawy drogowej przygotowany 
dla przyszłej sessyi sejmu krajowego. Jestto 
obszerny elaborat z całym szeregiem tabel 
statystycznych, które stanowiły materyał stu- 


dyów i służyć mają na poparcie zasad proje- 
ktu. Do elaboratu dołąaczonožmapę wskazują- 
cą nowo projektowaną sieć dróg powiato- 
wych. 

Sprawozdanie Wydziału krajowego daje 
na wstępie zarys zagranicznego ustawodaw- 
stwa drogowego i rozbiera zaprowadzone 
tam systemy  prestacyjne. Z tego rozbioru 
wysnuwa sprawozdawca następujące poglądy 
i wnioski: 

Wymiar prestacyi osobistej na podsta- 
wie osób (tak jak we Francyi), byłby wła- 
ściwie rodzajem opodatkowania całej do pra- 
cy zdolnej męskiej ludności kraju na cele pu- 
bliczne i z tego względu miałby tę zaletę, 
że pociągając korzystających z dróg do ich 
uirzymania, tem samem mógłby całą sumę 
obowiązków tak rozdzielić, iż nie nakładałby 
na nikogo ciężaru, któremuby ten nie był 
w stanie podołać. W praktycznem jednak 
zastosowaniu system ten natrafiłby na wiel- 
kie niechęci, przypominając zniesiona nie- 
gdyś pogłówne, do którego ludność kraju na- 
szego czuje wstręt tak nieprzyzwyciężony, iż 
zdrową i słuszną zasadę poświęcić mu wy- 
padnie. i 

Również „dom* nie jest zdaniem Wy- 
działu krajowego odpowiednią podstawą do 
wymiaru osobistej prestacyi drogowej. 

„Dom“, który służy za przybytek oso- 
bom, a względnie rodzinom, ześrodkowuje 
poniekąd w sobie potrzeby osobiste swych 
mieszkańców, nie jest jednak potrzeb pier- 
wotnych wyrazem —- a z powodu, iż przed- 
stawia jak największe różnice pod względem 
konstrukcyi, kosztów utrzymania, wygody i 
t. d. (n. p. lepianka a pałac), nie powinien 
być wzięty za podstawę do uiszczenia równej 
prestacyi. 

Najodpowiedniejszą — zdaniem Wy- 
działu krajowego — podstawą do wymiaru 
osobistej prestacyi drogowej jestrodzina, czy- 
li stosownie do nomenklatury, przyjętej w 
urzędowej statystyce austryackiej: partya, 
gdyż nie będąc identyczną z podstawą zniena- 
widzonego u nas pogłównego, odpowiada prze- 
cież założeniu, iż obywatele kraju, korzysta- 
jący w pierwszym rzędzie zarówno z dróg, 
pawinni z tego tytułu ponosić równe ciężary 
drogowe. 

Co się tyczy wymiaru prestacyi drogo- 
wej ze względu na produkcyę, Wydział kra- 
jowy sądzi, iż pewna przestrzeń posiadanego 
gruntu nie może służyć za słuszną podstawę 
wymiaru prestacyi drogowych z powodu ró- 
żnicy w wartości gruntów, tak ze względu 
na rodzaj i jakość gleby, jak i kultury. Sy- 
stem wymierzania „prestacyj drogowych w 


SUSUKA UU IUZICZUUSEI PÜDiauan yous” gi wa 
tów, przyjęty niegdyś w ustawie drogowej 
„wolnego i niepodległego miasta Krakowa i 
jego okręgu“, został najdokładniej rozwinięty 
w projekcie, wydanym dla królestwa kongre- 
sowepo. 

Według projektu tego samoistne go- 
spodarstwa ziemskie stanowiące jednostki do 
opłaty podatku podymnego, dzielą się na 5 
kategoryi: 

Do pierwszej kategoryi należą gospo- 
darstwa, obejmujące więcej niż 600 morgów 
gruntu, do drugiej od 600—300 morgów, do 
trzeciej od 300—90 morgów, do czwartej od 
90—15 morgów, do piątej od 15 i mniej 
morgów. 

Dla każdej z czterech pierwszych kate- 
goryj ustanowiono wyższy i niższy wymiar, 
dla piątej zaś kategoryi tylko jeden wymiar 
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który narobił tu wiele hałasu, i dotąd zaj- 
nuje ciekawość publiczną. Autorem jego jest 
Emile Zola. Szósta edycya tego romansu, 
która wyszła niedawno, nastręcza mi sposo- 
bność powiedzieć o nim słówko. 

Pan Emile Zola, należy do szkoły naj- 
skrajniejszych realistów. Jego romans jest o- 
brazem , a raczej fotografią klassy ludowej. 
Zaledwo ukazała się ta książka, niektóre dzien- 
niki zaatakowały gwałtownie autora, inne sta- 
nęły w jego obronie — dziś opinia ogólna jest 
nieco pobłażliwszą i sprawiedliwszą. 


L’ Assommoir jest obrazem rozkładu spo- - 


łecznego przerażającej wierności. Wszystko 
tam jest prawdziwe ale wstrętne — koloryt 
miejscowy, typy, słowem wszystko — nawet 
atmosfera. Jest to rodzaj Dantowego piekła, 
złożonego z samych proletaryuszów, po któ- 
rym autor wprowadza publiczność. 

Są w tym obrazie sceny wielce niesma- 
czne i hazardowne, ale przyznać należy, że 
nie brudzą myśli, eo może jest dowodem, że 
pisane są w intencyi lepszej, chociaż autor 
z smutną predylekcyą uwydatnił tylko uje- 
mną stronę ludową, a ledwo dotknął dobrej. 
Jestto obrazek społeczny, wierny, ale bez per- 
spektywy — i pod niebem bez słońca. Wie- 
le na tem straciła książka — a ucierpiała także 
i prawda. 

W tej samej księgarni wyszedł także 
świeżo romans pana de Goncourt, pod tytu- 
łem La fille Elisa. Dowiadujemy się z przed- 
mowy autora, że napisał tę książkę w celu 
filantropijnym ; dla zwrócenia uwagi publi- 
cznej na surowość regulaminów więziennych, 
pod jakiemi jęczą kobiety, skazane za występki 
lub zbrodnie. Piękna to i moralna myśl, ale 
obaczmy, jak się z niej wywiązał autor. 


Zadanie jego było bardzo proste — a 
myśl łatwa do udramatyzowania. Należało 
wprowadzić na scenę jedną z tych istot nie- 
winnych a nieszczęśliwych , które padają co- 
dziennie ofiarą jakiegoś nieubłaganego fatum. 
Jednem słowem, trzeba było stworzyć typ 
sympatyczny interesujący i przeprowadzić 
go przez ziemskie piekło. Wobec takiego 
typu , uwydatnienie błędów sądowej sprawie- 
dłiwości, która ma się za nieomylną, i zby- 
teczna surowość regulaminów więziennych 
byłyby uderzające, i dałyby do myślenia nie 
jednemu prawodawcy — ale niestety, autor 
Elizy nie umiał udramatyzować swojej myśli 
w sposób podniosły. Nietylko, że stworzył 
typ bezecny, ale staje nadto w roli. cicerona, 
i wziąwszy czytelnika za rękę, oprowadza go 
po brudnych ścieżkach, przez które przecho- 
dziła jego brukowa bohaterka, i wtajemnicza 
we wszystkie podłości de cette vie honteuse et 
abiecie — a w końcu zaprowadza do więzie- 
nia, gdzie po takich antecedencyach nie wa- 
ha się występywać w roli obrońcy. Jakoż nie- 
które obrazy z tej męki więziennej są bardzo 
wymowne — ale obrzydzenie wywołane cy- 
nizmem poprzednich obrazów neutralizuje 
efekt i tłami wspołczucie czytelnika. 

Jednocześnie w tej samej księgarni wy- 
szedł romans pana Theuriet, pod tytułem 
Raymonde. Jest to wdzięczny i pełen życia 
obrazek , bardzo miły do czytania a zarazem 
nauczający. 


Paryż, 19 kwietnia. 


TEODOR ROŃCZA. 
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podatku podymnego. Wyższym wymiarem 
podatku podymnego w każdej z czterech pierw- 
szych kategoryj obciążono główny dom mie- 
szkalny. tudzież handlowe i przemysłowe za- 
kłady. niższym zaś wymiarem wszystkie inne 
budynki, podlegające opłacie podatku pody- 
mnego. Gdy zważymy, iż jednostka gospo- 
darstwa ziemskiego, należąca według rzeczo- 
nego projektu do kategoryi niższej, może 
częstokroć mieć wartość znacznie większą od 
jednostki gospodarstwa kategoryi wyższej, nie 
możemy — mówi sprawozdawca — uznać za 
sprawiedliwą zasady, na której projekt ten 
polega. Pozostaje więc tylko bydło robocze i 
podatek. 

Wszystkie dotychczasowe projekty Wy- 
działu krajowego opierały się głównie na pre- 
stacyi od bydła roboczego i zaprzeczyć się 
nie da, iż doświadczenie zrobione w innych 
krajach wykazuje w tej mierze bardzo świe- 
tne wynikłości. Gdy jednak podstawa ta na- 
trafila w kraju naszym na ogólną prawie nie- 
chęć, która objawiła się nietylko na zgroma- 
dzeniu prezesów rad powiatowych, odbytem 
we Lwowie w lutym 1875 r., lecz także na 
ostatnich sejmowych zgromadzeniach przed- 
wyborczych, na których tak wyborcy z gru- 
py większych posiadłości, jak i z grupy gmin 
wiejskich oświadczali się bardzo stanowczo 
przeciw tej podstawie: Wydział krajowy nie 
chcące i nie mogąc ignorować opinii prawie 
z drugiej zaś strony uznając 
trudność, wypływającą z konieczności peryo- 
dycznego poszukiwania tej ciągle zmieniającej 
się podstawy rozkładu ciężaru drogowego, 
postanowi! przyjąć zamiast niej pewną kwotę 
przepisanego podatku bezpośredniego, czyli 
jednostkę podatkową, jako jeszcze ostatnią, 
jedynie możliwą podstawę wymiaru prestacyj 
drogowych, mających się uiszczać ze względu 
na produkcyę. 

Z sześcin więc głównych podstaw wy- 
miaru presiacyj drogowych Wydział krajowy 
wybrał dwie, a mianowicie rodzinę i jedno- 
stkę podatkową — i oparł na ich kombinacyi 
powinność drogową, powołując do niej mie- 
szkańców kraju w jednostajnej mierze. Według 
projektu Wydziału krajowego, każda rodzina 
bez względu, czy mieszka w gminie czy na 
obszarze dworskim, uiszcza równą prestacyę 
osobistą, a obok tego uiszcza każdy opłaca- 
jący podatki bezpośrednie rzeczoną prestacyę 
drogową w miarę tychże podatków. Podstawy 
te dają możność sprawiedliwego rozkładu cię- 
żaru drogowego nietylko między obszar dwor- 
ski i gminę, lecz także i w gminie samej. 


"SPRAWY MUNAKORII 


— Presse zapowiada nową konferencyę 
stronnictwa wierno konstytucyjnego, na któ- 
rej mają zapaść stanowcze uchwały o trak- 
towaniu spraw ugodowych. Deputowani, któ- 
rzy w d. 22 b. m. odbyli u dep. Dumby 
konferencyę poufna w sprawie ugodowej, od- 
byli drugą naradę w d. 23 t. m. Głoszą po- 
wszechnie że dep. Dumba zamierza wraz z 
towarzyszami swymi postawić wniosek odro- 
czenia rozpraw nad ugodą z Węgrami. Wy- 
bór deputacyi regnikolarnej ma nastąpić po 
pierwszym czytaniu przedłożcń ugodowych. 
Z 10 członków, których izba deputowanych 
ma wysłać do tej deputacyi, wybierze klub 
lewicy 4, klub centrum i klub postępowy 
po trzech członków. Klub lewicy wybierze 
prawdopodobnie pp. Herbsta, Demla, Kliera i 
Weebera. Dr. Brestel nie zostanie wybrany 
z powodn ciągłej choroby. Na jednem z naj- 
bliższych posiedzeń klubu postępowego ma 
być poruszoną kwestya rewizyi ustawy woj- 
skowej. 

— Niektóre dzienniki wiedeńskie do- 
niosły, że Arcyks. Albrecht przyjmując de- 
putacye pułków  rossyjskich, których jest 
właścicielem, wyrzekł następujące słowa: 
„(Cieszę się, iż mogę oglądać panów u siebie. 
Jestem dumny z tego, iż tak dzielne pułki 
noszą moje nazwisko i życzą z całego serca. 
ażeby przyjaźń między Austryą i Rossyą 0- 
parta na historyi, trwała i nadal ku chwa- 
le obu państw.“ Wiener Abdpost jest upo- 
ważnioną do oświadczenia, że całe to donie- 
sienie o przemówienin Najd. Areyks. Albre- 
chia do deputacyi pułków rossyjskich, jest 
nieprawdziwe. 


SPRAWY ZAGRANICZNE 


(Wiaqiomości z Niemiec.) 

Cesarz Wilhelm wybiera srę w podróż 
do Alzacyi i Lotaryngii. Dnia 29 b. m. bę- 
dzie w Karlsruhe świadkiem obchodu jubi- 
Jeuszu rządów zięcia swego W. X. Baden- 
skiego a I maja stanie w Strassburgu. Z po- 
wodu tej podróży pisze strassburski kore- 
spondent Frankf. Journal: „Oby tylko nie 
nalegano na ludność, której większa część 
zachowuje się wobee rządu niemieckiego apa- 
tyeznie jeżeli nie antypatycznie, aby urzą- 
dzała  wiernopoddańeze demoustracye, które 
nie płynęłyby jej z serca. Od mieszkańców 


miasta. którym wypadki ostatniej wojny 25% 
wo stoją jeszeze w pamięci, nie można prze” 
cież wymagać entuzyastycznych holdów. Je- 
żeli zaś cesarzowi pokazać cheecie sztucz0) 
obraz i liczycie na urzędników i oficerów: 
którzy przyozdobią swe domy, na stowarzy” 
szenia żołnierskie i tysiące Niemców, które 
tu przybędą z Badenii, to zgotujecie wprawź 
dzie cesarzowi kilka przyjemnych dni i spr 
wicie mu miłe złudzenie, ale wszystko © 
pomszczonem będzie skoro przeminą MIE 
uroczystości. ponieważ ta część ludnosf 
strassburskiej, która nadąsana, usunie się M 
udziałn w owacyach , tem więcej dokueić 
będzie potem uczestnikom owacyj, wypr 
wionych wysokiemu gościowi. Obecnie pa 
nuje spokój; ubolewaćby należało, gdyby po 
nownie został zakłócony. Znaczenia polity- 
cznego nie możnaby zgoła przypisywać uro- 
czystemu przyjęciu cesarza Wilhelma w mie 
rach naszego miasta. natomiast danoby przeź 
to tylko poparcie politycznej bezwyznanie” 
wości. Jeżeli więc chodzi wam o rzeczywiste 
pojednanie Alzacyi z Niemcami, o spokojny 
rozwój życia politycznego w kraju, dajcie 
pokój uroczystościom, w którychby ludność 
miejscowa obłudnie objawiać miała obce s0% 
bie uczucia, albo przy których usiłowanobj 
przypisywać jej demonstracye, w których 
żadnego nie brała udziału. Urządzanie takich 
uroczystości nie jest trudnem, a skutek nie- 
wątpliwy. Swietnie przyjmowano w ubie- 
głym roku cesarza Wilhelma w Weissenbur= 
gu, ale koszta wspaniałego rzeczywiście przy” 
ozdobienia miasta ponosiła kasa krajowa; 
domy dekorowane, były to mieszkania urzę- 
dników, a wiwaty wznosili Badeńczy i Niem- 
cy z Palatynatu, który tysiącami przybyli do 
Weissenburga. Fakta te skonstatował wów- 
czas sprawozdawca National Zettung , której 
braku patryotyzmu z pewnością nikt nie za- 
rzuci. Podobne demonstracye są jak owe 
malowane miasta Potemkina. do których pod 
stratą illuzyi nikomu zbliżyć się nie wolno. 
Sprawie niemieckiej nie służy się przez to. 

— W sejmie prowineyi nadreńskiej: 
który obraduje w Disseldorfie, zażądał rząd 
kredytu 100,000 mark na uroczystości. jakie 
z okazyi projektowanych na jesień mane- 
wrów wojskowych podczas pobytu cesarZa 
Wilhelma w tej prowincyi urządzić się ma- 
ją. Przecaw temu wnioskowi powstała silna 
opozycya i przyjęcie kredytu było jnż tR5 
wątpliwem, ze Post berlińska umiesciła tele- 
gram o odrzuceniu wniosku. Zdaje się, ** 
w ostatniej dopiero chwili zdołano pozyskać 
większość, tak, że wniosek przeszedł *7ene' 
cznie ale tylko 42 głosami na 25,4 
z WOS z VINA OB y odl g aa 
nia) z hr. Schaesbergiem na czełe postawili 
wniosek następujący : Zważywszy, że: 1) wo: 
bee znacznych kosztów nowej autonomii 1 
niezbędnych z tego powodu wysokich podas 
tków prowincyonalnych, szczupłe funduszć 
pod zarządem stanów stojące ile możność! 
oszczędzać należy; 2) zważywszy. że skute 
kiem niepomyślnych stosunków ekonomicze 
nych i przemysłowych wszystkie klasy lu- 
dności ciężko są dotknięte; 3) zważywszy, 
że Kulturkampf przepełnia boleścia przeważną 
część nadreńskiej ludności, a nroczystości 
projektowane byłyby pewnie tłumaczone w 
ten sposób, że przeważna większość ludności 
nadreńskiej zgadza się i zadowolona jest 
z obecnego stanu rzeczy, — podpisani sta- 
wiamy wniosek: Wys. sejm zechce żądany 
kredyt odrzucić", | 
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(Manifest wojenny cara.) 

Podajemy manifest wojenny rosyjski we- 
dług tekstu. ogłoszonego w urzęd. Wien. Ztg. 
Manifest brzmi: „Nasi wierni poddani wiedzą, 
jak żywo zajmowaliśmy się nieustannie lo- 
sem ueiśnionej ludności chrześcijańskiej w 
Tureyi. Zyczenie Nasze. aby los ich polep- 
szyć i zabezpieczyć, podziela cały naród ro- 
syjski., który gotowym się teraz okazuje do 
poniesienia nowych ofiar, aby ulżyć położe= 
niu chrześcian na półwyspie bałkańskim. 
Krew i mienie naszych wiernych poddanych 
były Nam zawsze drogie. Całe Nasze pano- 
wanie świadczy o nieustannem staraniu za- 
chowania Rossyi dobrodziejstwa pokoju. Tro- 
skliwość ta ożywiała Nas ciągle od samego 
początku smutnych wypadków w  Bośnii, 
Hercegowinie i Bułgaryi. Przedewszystkiem 
wytknęlśmy sobie za cel: na drodze roko= 
wań pokojowych i w porozumieniu z mocar 
stwami europejskiemi. Naszymi sprzymie: 
rzeńcami i przyjaciołmi, osiągnąć polepszenić 
losu chrześcijan na Wschodzie. 

Przez dwa lata czyniliśmy bez przerw” 
usiłowania, aby skłonić Portę do reform 
któreby zabezpieczyły chrześcijan w Bug" 
ryi, Bośnii i klercegowinie przed samowolk 
władz miejscowych. Zaprowadzenie tych 77 
form wypływało bezwzględnie z dawni! 
szych zobowiązań , jakie Porta uroczyście =“ 
siebie przyjęła wobec całej Europy, arte 

Usiłowania nasze, jakkolwiek POP“ A 
przedstawieniami dyplomatycznemi, CZY ie 
nemi wspólnie z innemi mocarstwami, z 
osiągnęły jednak upragnionego celu. o... 
niewzriszenie odrzucała w sposób daj 
czny wszelką rękojmię bezpieczeństwa « koń- 
ścijan, odrzuciła uchwały konferency! 
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stantynopolitańskiej 
nie, 
ków 


którą kierowało życze- 
aby wszelkich możebnych nżyć środ- 
ednawczych do skłonienia Porty. 
aby ułoży Ponowaliśmy innym mocarstwom, 
mal GRA osobny protokół , któryby zawie- 
Rn warunki nehwał konferencyi w 
A a A l wezwać Portę do przyłą- 
któny SIĘ Qo tego aktu międzynarodowego, 
ory określał ostatnią granice Naszych ža- 
dań pokojowych. i l i : 
Tet Oczekiwanie Nasze nie ziściło się; Por- 
oraw Nd zadość jednomyślnym Życze- 
„911 Mmropy chrześcijańskiej, nie przyłączy- 
ia się do postanowień protokołu. = 
usi yezerpawszy w ten sposób wszelkie 
-_ owania pokojowe, zmuszeni jesteśmy przez 
aozumiałą uporczywość Porty przejść do 
or aa ice Poczucie słuszności, poczu- 
wi godności Naszej nakładają nam ten obo- 
azek. Odmowa swoją zniewoliła Nas Por- 
a chwycić za broń. ~ 
A=. US przejęci słusznością naszej 
„rys: Mae w pokorze łasce i pomocy 
« (zyuimy poddanym Naszym wiado- 


mem, źe i a A 
przez teraz nadeszła chwila przewidziana 
wygłaszali słowa, na 


Nas dyś 
5 "s, £dyśmyv 
które z tak wielką jed Ska: 
powiedziała Rossya j Obamie a m 
modzielnego działania, kiedy w), Zamiar 
dziemy za stosowne i kiedy wydaj, to bę 
będzie honor Rossyan. Dziś, błagażąc ją A 
Progar Wiekainia dla walecznej naszej ży 
wydajemy jej rozkaz przek i ii 
emy Je] A rzekroczenia grgn; 
tureckiej. i PE 
Dan w Kiszeniewi 
R i AS y e 12 A4 x 
tnia roku Pańskiego 1877, bn Pa 
nowania roku dwudziestego trzeciego JAMĘ 
Alesander“, 
r 


(Okólnik ks, Gorczakową,) 


Depesza okólnikowa ka 
kiego do ambasadorów O RR SR WIĘ 
nie, Wiedniu, Paryżu, Londynie i Rae 
oznajmiająca decyzyę rządu rossyjskieg o aue 
w dosłownym przekładzie: 880, brzmi 

„Gabinet cesarski od ; À 
nia na wschodzie wyczerpał wszy przesile. 
ki leżące w jego mocy, aby krzy ad r środ- 
le mocarstw sprowadzić trwała pac A 
Turcji. Ale wszystkie propozycye acyę 
Porcie po kolei wskutek przywróconego m 3 
dzy gabinetami mocarstw porozumienia nę. 
trafiły na jej nieprzełamany opór. P 

Protokół podpisany 19 (81) marca 
Londynie był ostatnim wyrazem powszechnej 
woli Europy. Gabinet cesarski podał rękę, a 
temu, ostatniemu usiłowaniu pojednawczemu. 
W dękluracyi z tejże samej daty, dodanej do 
protokołu, oznaczył ten gabinet e H 
które „gdyby przez rząd turecki były lojalnie 
i szczerze przyjęte i wykonane, mogły był 
sprowadzić przywrócenie i ustalenie pokoju, 

Porta odpowiedziała na to ponown: RE 
mową. Kwentualność ta w protokole londyń- 
skim nie była przewidzianą. Europa formu- 
łując swe życzenia 1 decyzye, ograniczyła 
się na postanowieniu, że jeżeliby „mocarstwa 
doznały zawodu w nadziei nakłonienia Porty 
do energicznego zaprowadzenia reform uzna- 
nych jednomyślnie za niezbędne tak dls po- 
lepszenia losu ludności chrześcijańskiej jako 
też dla spokoju Europy — że na ten wypa= 
dek zastrzegają sobie oznaczyć wspólne Sro- 
dki, które uważać będą za odpowiednie do 
zabezpieczenia dobra ludności i interesów po- 

hnego pokoju. 

ME e Thy gabinety ewen” 
tualność, że Porta nie wykona przyda 
danych, ale nie przewidziały wypadku, Zeby 
Porta odrzuciła żądania Kuropy. W deklara- 
cyi złożonej przez lorda Derby do protokołu 
skonstatowano równocześnie, że gdy rząd 
Najj. królowej angielskiej tylko przez wzgląd 
na interesa powszechnego pokoju zezwolił 
na podpisanie protokołu, rozumie się samo, 
że w przypadku, gdyby ten cel t. j. obu- 
stronne rozbrojenie i pokój między Rossyą & 
Turcyą nie został osiągnięty, protokół uważa- 
ny być ma za nieważny i niebyły. 

Odmowa Porty i motywa tej odmowy 
nie pozostawiają Żadnej nadzieji, aby Porta 
uczyniła zadość Życzeniom i radom Kuropy, 
i wykluczają oraz wszelką rękojmię, że refor- 
my zamierzone ku polepszeniu losu chrześci- 
jańskiej ludności zostaną wykonane. Uniemo- 
%liwiaja one także pokój z Czarnogórą i 
spełnienie warunków, pod któremi ik. 
przyjść do skutku rozbrojenie i pacylikacya, 
< ~" Wśród takich okoliczności wykluczone 
jest powodzenie wszelkiej próby pojednaw- 
czej i pozostaje tylko alternatywa albo zezwo- 
lić na dalsze trwanie stanu rzeczy, który 
mocarstwa uznały za niezgodny 26 swem! I 
Europy interesami, albo też próbować za 
pomocą środków przymusowych osiągnąć to, 
czego jednomyślne usiłowania mocarstw w 
drodze porozumienia od Porty wyjednać nie 
zdołały. 

Mój dostojny Pan zdecydował się przed- 
sięwziąć to, do czego zawezwał był mocarstwa, 
aby wspólnie z nim działały. Jego Ces. 
Mość wydał armiom swoim roz- 
kaz przekroczenia granie turec- 
kich. 

Chciej pan podać tę decyzyę do wia- 
domości rządu, przy którym jesteś uwierzy- 


 telnionym. Mój Pan dostojny przedsiębiorąc 
| krok ten. spełnia obowiązek, które mu interesa 
| Rozwój bowiem pokojowy 


Rossyi nakładają. 


Rosvi wstrzynty wany jest nieustannemi zamie- 


szkami na 


nany.że odpowiada te r k 
c podp. Gorczakow. 


-0 wyższej 20gọ b. m. poruszył 
W "A Go młodszy lord 
ę admirała tureckiego Ho- 
y tej sposobności wyra- 


carl Camperdown 
admiralicyi) Spraw ć 
barta baszy, aby PT 
any- 


| 
(Z parlamentu angielskiego). 


PÓZ | nag Hobart, dawniej kapitan 
a A marynarce angielskiej, był 
postawiony na czas pewien w smd rozporzą- 
dzalności z pobieraniem PER „POREWA AE 
marynarce Angielskiej: p k pA a 
mi, każdego oficera Z kolei T a ł dłu 
zwolenia admiralicyi nie powini n by. po 7 g 

i ystępować W obeą służbę. Uczynił to 
praw a nietylko bez, pozwolenia, ale na- 
mana „śnem ostrzeżeniu. Skutkiem tego 
wet po w) tu 1868) wykreślony z listy ma- 
zai ielskiej. Gdy wstąpił do służby 
rynarki =: Krecie wrzało ‘powstanie prze- 
edi Hobart został użyty do przytłu- 
ciw Porcie, y rokn 1874 rząd obecny znów 
mienia gf 2 marynarki angielskiej. Camper- 
g0 PRZYJA uje ło bezprawnem albo przynaj- 
down A nieodpowiedniem i wzywa rząd, 
mniej cą, usprawiedliwił z tego tak nadzwy- 
« 
da" A hy przyznał Camperdown'owi 

nk ` tłumaczeniu ustawy. Oficer an- 
słuszność W „walenia rządu lub naczelnego 
gielski, ber P może wstąpić w obcą służbę. 
dowodzey, „mił i dlatego słusznie został 
Hobart Ler ta, wykreślenie z listy mary- 
ukarany. ja konieczną. ponieważ Anglia przy- 
narid -hować neutralną politykę podczas 
WS. kreteńskiego. Rząd musiał więc 
powstania oje niezadowolenie. Jednakże ża- 
wyrazić EM ie jest nieodwołalnym. W roku 
don m ówiono ciągle o reorganizacji rzą- 

R. kich j nalegano na zachodnie rzą- 
Ma tun puez same taką reorganizacyę. 
dyo ao rządy sobie życzyły, e unr 

wo dokona? Hobart „basza w jednej gałęzi 
| Względem oficera, który się okazał 
ZOT YĆ i który wywarł tak korzystny 
ia AE Hobart basza, trzeba być pobła- 
M a Zresztą istnieje kilka takich Em 
densów. Obecnie już przez to samo, że zosta 
przyjęty napowrót do marynarki angielskiej, 
posiada 


moweas nic powiedzieć. 
znalazło ogólne uznanie, 
(|. W Izbie niższej Gourley, 
własciciel okrętu, zapytał podsekretarza pauń- 
stwa dla spraw zagranicznych, jak się będzie 
miała rzecz z neutralnemi okrętami na wscho- 
dnich wodach, mianowicie w cieśninie dar- 
danelskiej, Bosforze, na Dunaju i kanale suez- 
E Bourke odpowiedział, że to będzie za- 
leżało od tylu rozmaitych okoliczności, Że 
AD odma Już naprzód dać pewnej odpo- 
poi. Samo się rozumie, że rząd angielski 
gazie się wszelkiemi sposobami starał o bez- 
ieczeństwo żegluci dwie E . 
i ei Sugi angielskiej! Ozy Turcya 
z e TP. zamknie kanał suezki dla rossy]- 
ski 2 lub innych okretów, tego rząd angiel- 
ski To moze naturalnie powiedzieć, W końcu 
po Uższej debacie odrzucono wniosek Hau- 
A, Tracy, żądający drukowania wszyst- 
kich mów parlamentarnych na koszt rządu. 


(z Konstantynopola.) 


Korespondent Köln. Ztg. donosi, że 
rząd turecki już po rozesłaniu znanego okól- 
nika w odpowiedzi na protokoł londyński 
przedłożył odpowiedź tę parlamentowi do 
zaopiniowania. Parlament dał taka odpo- 
wiedź: i A 

„ „Izba deputowanych na tajnem je- 
dzeniu powzięła do wiadomości krotokał 8 
ai 7 i” wraz z dodatkowe- 
mi deklaracyami lorda Derby'ego, Rossyi i 
Włoch. tudzież odmowną odpowied, Roy. 
Izba jest zdania, że odpowiedź na protokół 
i dodane do niego deklaracye tak jest ułożo- 
ng. Ze na wszystkie czasy i pod każdym 
względem zabezpieczają tak prawa rządu 
cesarskiego 1 narodu ottomańskiego, jakoteż 
niezawisłość i nietykalność państwa. Z tego 
powodu pospiesza lzba — nie poruszając 0- 


mówionej już i rozstrzygniętej kwestyi czar- 
nogórskiej — wyrazić Porcie pochwałę i naj- 


zupełniejsze zadowolenie i uznanie, za obra- 
ne przez nią postępowanie. Oby Bóg użyczył 
powodzenia naszemu wielkodusznemu i libe- 
ralnemu władcy i oby pozwolił mu żyć dłu- 
go i szczęśliwie." 

Dan 81 marca (18 kwietnia) 1877. 

— W Pesther Lloydzie czytamy : „Ks- 
kadra amerykańska, złożona z czterech fregat 
„Getshbarg*, „Vandalia“, „Marianne“ i 
„Trenton“ chciały przepłynąć Dardanelle aby 
w Bosforze zarzucić kotwicę dla obrony oby- 
wateli amerykańskich. Porta wzbroniła jednak 
przejścia przez Dardanelle. Poseł amerykań- 
skl wniesie zapewne protest, ponieważ Stany 


Gazeta Lwowska z dnia 20 kwietnia 1877. 


Wschodzie. J.C. Mość jest przeko- 
m zapatrywaniom Europy 


Hobart basza pozwolenie pozostania 
w służbie tureckiej przynajmniej w czasie 
pokoju. Jak się rząd zachowa wobec tej spra- 


wy podczas wojny, o tem nie może jeszcze 
Postępowanie rządu 


jako 


Zjednoczone nigdy nie przystąpiły do tra- 
ktatu o Dardanellach, ale Porta nie uwzglę- 
dni protestu ponieważ stosunki Rossyi z 
Ameryką wydają się jej zanadto śeisłemi*. 


(Sytuacya w Czarnogórze). 
Korespondent Polit. Corresp. pisze pod 
dniem 17 kwietnia z Cetynii: Wczoraj przyj- 
mował ks. Nikita delegowanych z gór miry- 
dyckich, z Hercegowiny, Bośnii i Starej Ser- 
bii, nadto musiał czuwać nad odesłaniem a- 
municyi do Ostrogu, odbyć inspekcyę bata- 
lionn nieguszyńskiego, wysłać instrukcye na 
granicę albańską i telegramy do Odessy, Ki- 
szeniewa i Petersburga. Do południa wszystko 
ukończono a nawet zredagowano manifest do 
„prawowiernych i innowiernych braci w Al- 
banii“. Książę Nikita jest zupełnie zadowoło- 
ny z obecnych swych stosunków z mirydy- 
ckim księciem Prenkiem. Ten ostatni zdał 
dowództwo zupełnie na ks. Nikitę. W nade- 
slanem tu wczoraj piśmie oświadezyl książę 
Prenk, że wojsko swe cofnął na silne stano- 
wiska i oczekuje z Cetynii wskazówki, aby 
dzielnie stawić czoło wysłanym przeciw nie- 
mu 6 batalionom nizamów. Wszyscy wiedzą 
dobrze, że główny warunek pomyślnego re- 
zultatu w walee przeciw dość znacznym siłom 
tureckim polega na tem, aby drobni nieprzy- 
jaciele Porty nie występowali do walki oso- 
bno i nie niszczyli swych sił w odosobnio- 
nych walkach. „Dopóki giaury będą niezgo- 
dni, dopóty potęga nasza jest niewzruszoną*, 
powiedział przed laty Osman basza, znany 
satrapa Bośnii. Przywrócenie zgody jest za- 
tem pierwszym warunkiem pomyślności w 
walce. Chrześcijańskie ludy, otaczające Ozar- 
nogórę. znalazły tu obecnie swe centrum. 
Mirydyci zastosują się zupelnie do postawy 
Czarnogórców. O amunicyę, której dotąd 
Mirydytom brakowało, już się postarano. Do- 
wódzca powstańców Jan Musicz, ksiądz ka- 
tolieki, przedstawił tu deputacye z takich 
części Hercegowiny, które dotąd zachowały 
się spokojnie. Zdaje się, że obecnie wszyscy 
Hercegowińcy chcą się połączyć z powstań- 
cami. W nagrodę za to przesłano wczoraj 
nowym „sprzymierzeńcom* 460 karabinów, 
840 hanczarów i 120 pistoletów. Hercegowi- 
na została podzielona na 14 okręgów, zosta- 
jących pod zarządem tyluż wojewodów. Gdy- 
by się plan udał, to płomienie powstania 
objęłyby cały kraj od Liwna aż do Stolaczu, 
a nawet w Mostarze wypowiedzianoby Tur- 
kom posłuszeństwo. Ale ruch ten nie ma się 
zatrzymać na granicy Bośnii i Hercegowiny. 
Stara Serbia ma w nim również wziąć udział. 
Stare miasto Prizren poddało się już pod roz- 
kazy księcia czarnogórskiego i wyskało dele- 
gowanych w osobie księdza, archimandryty i 
jakiegoś Prgowacza. Mała Cetynia, składająca 
się z dwóch ulic, a licząca zaledwie 800 
mieszkańców, nie widziała dotąd jeszcze nigdy 
U dni tryumfu. Główną pomoc znajdzie 
SCK mi Albanii, Powszechne p 
EE T Jest bardzo prawdopodobne. _KSią- 
niez "i tych dniach zredagowany JAA 
Gia 2 Albańczyków, CR a ar 
o OE NE u kd” 
pusy her sytuacyi wojskowej donos bozach 
tureckiej go wióSki i. albanski 2 oL. 
cach panuje od 14 kwietnia nadzwyczaj” 
Ra DO Derwisz basza wyrusza Z 23 
amionami i 24 działami ku Podgórzycy, 
Sulejman basza z 18 batalionami i 14 dzia- 
tami ku Niksiezowi, Wiadomość ta nikogo tu 
nie zastraszyła, Wszyscy są przekonani, że 
w Z ostatniej walki tak i teraz wyjdzie Czar- 
gora zwycięzko. „Jeśli Ozarnogóra w osta- 
tmiem lecie umiała stawić ezoło Mukbtarowi 
i Derwiszowi baszom, mającym 95 batalio- 
nów. lo dziś, gdy mamy naprzeciw sobie za- 
ledwie połowę przeszłorocznej armii tureckiej, 

tem prędzej się z Turkami uporamy*. 


| YAD 


KRONIKA 


— Za duszę Ś. p. Maurycego 
hr. Dzieduszyckiego odbyło się wczo- 
raj żałobne nabożeństwo w ormiańskim kościele 
archikatedralnym. Dziś odbyło się żałobne na- 
bożeństwo na tę samą inteneyę w kościele Je- 
zuitów, a jutro odbędzie się w rz. kat. kościele 
archikatedralnym. 

— W fejletomie naszym rozpo- 
czynamy jutro druk nowej powieści autora 
„Kłopotów starego komendanta. “ 

— Koncert na pastuszej pi- 
szezałce węgierskiego artysty Nagy Jakab'a 
odbędzie się dnia 3 maja z uprzejmym współ. 
udziałem pań i panów amatorów, w sali hotelu 
George'a. Będzie to pożegnalny koncert p. Ja- 
kab'a, który ki i AE 

ab a, który kilku dotychczasowemi produkcyami 
Swemi w naszem mieście zyskał już sobie sym- 
patyę publiczności lwowskiej. Program koncertu: 
1. Kawatina koncertowa Leonharda, odegra kon- 
certant. 2. Kwartet fortepianowy Bethovena, 
odegrają pna S. pp. M N. iR. 3. Karnawał 
Wenecki, odegra koncertant na pastuszej pi- 
szezałce. 4. Kwartet Mendelssohna, odspiewają 
pp. O., K, N. i P. 5. Improwizacya solowa 
na temata ludowe polskie odegra koncertani. 


6. Chór męski Mendelssohna, odsp. pp. C., K., 
N., B., U, S, P. iS. 7. Pieśni ludowe wę- 
gierskie i Słowik Czardasz odegra koncertant. 
8. Waryacya duetowa na styryjską pieśń, ode- 
gra koncertant. — Początek koncertu o godzi- 
nie Smej wieczór. Biletów dostać można w księ- 
garni pp. Seyfartha i Czajkowskiego, a wieczór 
przy kasie. 

— Walne zgromadzenie Stowa- 
rzyszenia pocztmistrzów odbędzie się 6 maja 
1877 we Lwowie w sali ratuszowej. Początek 
posiedzenia 0 8 godz. z rana. Porządek dzienny : 
1. Sprawozdanie wydziału. 2. Sprawozdanie ka- 
sowe. 3. Dyskusya ńad projektem statutów To- 
warzystwa pensyjnego dla urzędników poczto- 
wych nierządowych ich wdów i sierot, ewen- 
tualnie zmiany statutów stowarzyszenia u 
Wnioski wydziału i członków. 5. Wybory. 

— Wystawa obrazów penzla zna- 
komitego artysty naszego, p. W. Leopolskiego, 
z dniem dzisiejszym otwartą została w sali do- 
mu nuarodnego i potrwa do 5 maja. 


(G) Zapiski dyecezyalne. Ks. 
Antoni Konopiński dotychczasowy katecheta 
przy szkole wydziałowej w Wieliczce, otrzymał 
dnia 27 marca b. r. kanoniczną instytucyę na 
lać probostwo w Grabiu. — Ks. Roman Han- 
czakowski dotychczasowy łać. kooperator expo- 
nowany w Podburzu, otrzymał dnia 4 kwie- 
tnia b. r. kanoniczną instytucyę na łać probo- 
stwo w Majdanie Sieniawskim. Ks. Maksymiusz 
Maśniuk, pleban obr. gk. w Hulezu, umarł d. 
8 lutego b. r. — Ks. Jan Czyrniański, nowo- 
wyświęcony g. k. kapłan, objął obowiązki pry- 
watnego wikarego przy gk. probostwie w Kró- 
lowej ruskiej. — Ks. Aleksander Grelilowicz, no- 
wowyświęcony gk. kapłan, przeznaczony został 
na wikarego do gk. probostwa w Starem mieście, 
— Ks. Emanuel Lisienieki, dotychczasowy gk. 
wikary w Stryju, otrzymał kanoniczną instytu- 
cyę na gk. probostwo w Wasilkowcach. — Ks. 
Adam Kaleniuk, nowowyświęcony gk. kapłan, 
przeznaczony został na wikarego do gk. pro- 
bostwa w Rozdole. 


+ Zmarli w ostatnich dniach: w 
Anglii generał porucznik armii angielskiej sir 
Burke QCuppage, powinowaty sławnego Ed- 
munda Burke, przeżywszy lat 5%; tamże wdo- 
wa po znakomitym Ryszardzie Cobden; w 
Mentone były członek ambasady angielskiej w 
Wiedniu, młodszy brat lorda Schaftesbury, Wil- 
liam Ashley przeżywszy lat 74. 

— Mamuta znaleziono w okolicach 
Tomska na Syberyi, tak dobrze zachowanego, iż 
nawet skóra i mięso w całości się na nim u- 
trzymały. 

— S$enzacyjny proces rozpoczął 
się w tych dniach przed sądem przysięgłych w 
Bernie morawskiem. Jest to sprawa rozbójni= 
czego morderstwa, przed kilku miesiącami 
dokonanego w Bernie na wdowie po kupeu, Ri- 
chterowej. Poszlakowaną jest o tę zbrodnię żona 
poważanego powszechnie nauczyciela Riessa. 
Oskarżona zachowuje się wobec sądu spokojmie 
i stanowczo wypiera się winy. Według depeszy 
telegraficznej z Berna d. 24 b. m. sąd przy- 
sięgłych jednomyślnie uznał Riessową winną 
zbrodni rozbójniczego morderstwa, zaczem try- 
bunał skazał ją na karę śmierci przez powie- 
szenie, 

— W przystępie obłędu umy- 
słowego pewien młody człowiek w Wiedniu, 
masztalerz księcia Jana Schwarzenberga, Szy- 
mon Bernik, chciał w oryginalny sposób „Za- 
męczyć się* na śmierć. W ostatnich czasach 
uważano u niego oznaki melancholii i wielkiej 
skruchy religijnej. Bernik głosił, że jest niepopra- 
wnym, wielkim grzesznikiem i uroił sobie, że jedy- 
nie śmiercią na krzyżu może za swe grzechy odpo- 
kutować. Z najzimniejszą krwią też przystąpił 
w niedzielę do wykonania okropnego swego za- 
miaru. Położył się na podłodze, założył stopę 
na stopę i wbił w nie dłngi gwóźdź, który je- 
dnak tyłko jedną stopę na wskróś przeszył, dru- 
gą skaleczył jedynie, ponieważ jeszcze był za 
krótki. Następnie lewą dłoń swoją przybił 
gwoździem do podłogi tak, że tępe żelazo na 
cal głęboko uwięzło w drzewie. Nie dość tego; 
nieszczęśliwy pomimo okropnych cierpień, jakie 
znosić musiał, odrzucił siekierę, którą wbijał 
gwoździe w swe członki i pochwyciwszy za 
ostry nóż faszynowy, zadał nim sobie pchnięcie 
w lewą pierś. Stało się to około godziny 10 
wieczór w stajni. Po dłuższym czasie dopiero 
śpiący za ścianą inni masztalerze usłyszeli stłu- 
mione jęki i przybiegli Bernikowi na pomoc. 
Ten ostatni na ich widok wpadł w wielki 
gniew i uspokoił się dopiero po łagodnem prze- 
m i doń księcia kardynała Schwarzenber- 
Sa, Góry na wiadomość o wypadku osobiście 
pospieszył do śmiertelnie pokaleczonego z po- 
ciechami religijnemi. Później przeniesiono Ber- 
nika do szpitalu, a czuwający przy nim od 
pierwszej chwili lekarze nie tracą jeszeze na- 
dziel zachowania go przy życiu, ponieważ gwo- 
zdzie nie naruszyły kości w stopach i dłoni, a 
tylko rany w piersi są niebezpieczne. Bernik 
liczy zaledwie lat 24. 

= Śniegi leżały jeszcze w sobotę w 
okolicy Tarwis, jak donoszą dzienniki lublańskie, 
na pięć stóp wysoko. 


— Statystyka małżeństw za- 


wieranych w Wiedniu wykazuje ciągłe zmniej- 
szanie się liczby tychże od roku 1873. W roku 
ów mał- 


minionym zawarto tam o 574 związki 
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p. Józefa Jakubowicza, starosta w Zbarażu 
p. Feliksa kamieńskiego, starosta w Jaworowie 
p. Ferdynanda Krischke, starosta w Wieliczce 
pp. Maryana Dydyńskiego i Juliana Finka, sta- 
rosta w Tarnowie pp. Władysława Zawadzkie- 
go i Mikołaja Baliazińskiego, starosta w Dobro- 
milu Dra Władysława Bodyńskiego, starosta z 
Katusza p. Sobotę, starosta w Horodence pp. 
Pawła Ilnickiego, Aitala £ukasiewicza i Tena- 
cego Pasakasa, starosta w Husiatynie p. Anto- 
niego Brzuszkiewicza, starosta w Dąbrowie pp. 
Maryana Sroczyńskiego (umarł d. 23 b. m.) 
Bonawenturę Rydla, Karola Pallestera, Włady- 
sława Trzecieskiego, starosta w Horodence p. 
Przybysławskiego, starosta w Mościskach p. J. 
Tomaszewskiego, starosta w Turce p. Kusznie- 
wicza, starosta w Krośnic p. Czesława Kozubo- 
wskiego, starosta w Podhajeach p. Borowskie- 
go, starosta w Jaśle p. Władysława Biclań- 
skiego. Starostowie w Wadowicach, Przemyślu, 
Bohorodczanach i Łańcucie zażądali nadesłania 
im kwestyonarynsza a starostowie w Tarno- 
brzegu i w Chrzanowie oświadczyli, ze nikogo 
do zbierenia zwyczajów prawnych nie mogli 
pozyskać. — Następnie prof. Heyzmann i Dr. 
Bobrzyński przedstawili Komisyi w szerszem 
omówieniu drukujące się w piątym tomie „Sła- 
rodawych prawa polskiego pomników.“ Statut 
biskupa poznańskiego Andrzeja Laskarisa i 
traktat Stanisława Zaborowskiego. 


żeńskich mniej niź w roku 1875, a o 1880 j 
związków małżeńskich mniej niźli w roku 1878. 
Ogółem było w rokn 1876 w Wiedniu 5498 
par młodych. 

— Wypadek kolejowy. W prze- 
kopie pod Kunersdorf w Czechach d. 16 b. m. 
n pociągu osobowego zepsuła się maszyna. Ma- 
szynista, pozostawiwszy pociąg w przekopie, od- 
jechał z nią kawał drogi dla wypróbowania jej 
poruszeń, poczem tak nieostrożnie przymknął 
z maszyną do stojącego pociągu, Że skutkiem 
silnego uderzenia siedm osób odniosło cięższe 
lnb lżejsze uszkodzenia. 

— Wielkie burze szalały w ze- 
szłym tygodniu nietylko na angielskich, ale 
także na amerykańskich wybrzeżach Atlantyku. 
Wedlug telegramu z Filadelfii d. 18 b. m. na 
południe od zatoki Chesapeake rozbiło się 20 
statków, przyczem około 100 ludzi zginęło. 

— Okropny wypadek zdarzył się 
ua stacyi drogi żelaznej południowej, Moor. W 
chwili, gdy nadjeżdżał pociąg wiedeński od sta- 
cyi Kisber, wóz włościański, na którym znaj- 
dowały się trzy osoby, nie znalazłszy zamknię- 
tej rampy, wjechał na tor i został zgruchotany, 
przyeczem zabite zostały trzy owe osoby, oraz 
konie. > 

— ©Qbchód Gaussa. Akademickie 
stowarzyszenie matematyków i fizyków w Wie- 
dniu urządza d. 30 maja obchód setnej roczni- 
ey urodzin sławnego matematyka Gaussa. 

— Trzęsienie ziemi. Z Tiffer, w 
dolnej Styryi, otrzymała centralna stacya meteo- 
rologiczna w Wiedniu następujące doniesienie : 
Dnia 24 b. m. około godziny 1 min. 55 nad 
ranem dało się tu nezuć słabe, zaś o godzinie 
3. min. 9 dość mocne trzęsienie ziemi. Jedno- 
cześnie w Cilli dały się czuć takież wstrząśnie- 
nia, postępujące falą z południowego wschodu 
na północny zachód. Powietrze w czasie zjawi- 
ska tego było bardzo łagodne, ciepłym deszczy- 
kiem przeplatane. 

— Htardynal-patryarcha we- 
meckki msgr. Trevisanato, d. 20 b. m. tknięty 
apopleksyą, znajduje się w niebezpieczeństwie 
życia. 

— Jednego z bandytów sycylij- 
skich. osławionego Józefa Nobile, na którego 
głowę wyznaczona była nagroda 6000 lirów, 
schwytano w algierskiem mieście portowem Bo- 
na. Według telegramu włoskiego konsula w Al- 
gietze, Nobile przytrzymany w porcie przez żan- 
darmów, stawił opór i poległ w walce z orga- 
nami władzy. 

— Kobiety w Kalkucie, jak do- 
nosi londyńskie Athenaeum, uzyskały ' wstęp 
na wykłady w wszechnicy tamtejszej. 

— Wadzwyczajny w dziejach 
chirurgii fakt stanowi operacja, dokonana 
przed kilkoma miesiącami, jak donosi Jouwrn. 
des Debats, przez profesora Verneuil, w Pary- 
żu. U pewnego młodego człowieka, który przy- 
padkowo napił się silnej trucizny, nastąpiło 
skutkiem tego zasklepienie się otworu, przez 
który dostają się pokarmy do żołądka (acsopha- 


COSPODARSTWO I HANDEL 


* Dochód kolei Karola Lue 
dwika wynosił od 11 do 20 kwietnia b. r. na 
linii krakowsko-lwowskiej 214.697 zł. 78 cet., 
na linii brodzko-podwołoczyskiej 42.910 zł. 14 
ct. razem 257.607 zł. 92 ct.. to jest o 31.508 
zł. 4 et. więcej. niż w tym samym czasie ro- 
ku zeszłego. W pierwszym kwartale b. r. 
wynosił dochód tej kolei razem 8,066.035 zł. 
57 ct., to jest 988.078 zł. 60 et. więcej niż 
w pierwszym kwartale ubieglego roku. 


* Kopaczka naechamniczma Na 
tegorocznej wystawie krajowej we Lwowie znaw- 
cy będą mieli sposobność ocenić wynalazek nie- 
pospolitej w gospodarstwie doniosłości, dokona- 
ny jako owoc 28 letniej kalkulacyi przez tutej- 
szokrajowca. P. Franciszek Poekh Annenschild 
mianowieie skonstruował kopaczkę sześcioryska- 
lową, która przy obsłudze jednego człowieka i 
pary koni lub wołów średniej siły skopywać 
ma dziennie 4 do 5 morgów, a to stosownie 
do roli od dwóch do siedmiu cali głęboko, 
przyczem mia należycie rozrzucać skopaną Zic 
mię. Model tej maszyny, na którą wynalazca 
otrzymał już patent, mieliśmy sposobność oglą- 
dać. Jako niefachowi, rozumie się, o praktycz- 
ności wynalazku orzekać zgoła nie możemy, 
podziwialiśmy w nim jednak wielką misterność 
konstrukcyi przy dość prostych zresztą środkach 


gus). Nieszezęśliwemu temu zagrażała śmierć | mechanicznych. Wynalazek p. Poekha, o ile i 
głodowa, przeto prot. Verneuil nie wahał się| w zastosowaniu dopisze nadziejom wynalazcy, 


wielkie oddać może usługi zwłaszcza w kraju 
naszym, w którym tak często słyszeć można 
skargi na brak robotnika. Już ten wzgląd u- 
prawnia do przypuszczenia, że kopaczka p. Po- 
ekha będzie przedmiotem żywego zajęcia naszych 
pp. gospodarzy na wystawie krajowej. 


wykonać na nim połączoną, z najwyższem nic- 
bezpieczeństwem życia operacyę zwaną „gastro- 
tomią* a polegającą na dostaniu się do żełądka 
zzewnątrz ciała. Operacya powiodła się bardzo 
szcześliwie. Chory ma się zupełnie dobrze i 
przyjmuje teraz pożywienie wprost do żołądka 
przez rurkę kauczukową, którą stale nosi przy 
sobie jako pasek. Kiedy uczuje głód, rozwija 
tylko ten pasek, napełnia rurkę przyrządzoną w 
tym celu umyślnie masą pokarmową i za po- 
moca małej pompy wtacza ją do żołądka. Po- 
nieważ usta nie biorą teraz u tego człowieka 
Żadnego udzialu w funkcyi wyżywienia organi- 
zmu, stanowi on przeto nieoceniony przedmiot 
studyów dla fizyologów. 


OSTATNIA POCZTA 


Przedwczoraj wieczorem odbył klnb le- 
wicy Izby deputowanych konferencyę w spra- 
wie przedłożeń ugodowych. Najwa- 
żnieszym przedmiotem obrad byl według 
Neue fr. Presse sposób wybierania członków 
Izby deputowanych do komisyj reguikolarnej. 
W właściwej rubryce wspomnieliśmy, że klub 
lewicy chce wybrać wyłącznie tylko człon- 
ków stronnictwa wiernokonstytueyjiiego. 2 Za- 
mierza całkiem pominąć członków prawicy. 
Neue fr. Presse przestrzega przed takim spo- 
sobem wybierania komisyi regnikolarnej, al- 
bowiem wywołałby wielkie niezadowo- 
lenie pomiędzy Polaxami i stron- 
nictwem prawa. Wszakże do komisyi re- 
gnikolarnej w r. 186% wybierano także ezłon- 
ków opozycyi; wówczas wysłała Izba depu- 
towanych pp. Brestla, Herbsta, Hopiena, Kai- 
serfeldu, Kluna, Plenera, Tinti, Vidulicza, 
Wintersteina i dr. Ziemiałkowskiego a 
lzba Panów pp. br. Hocka, Pipitza, kardynała 
Rauschera hr. Salma i ks. Sapielę. 


Notatki literacko-artystyczne. 


— Akademia umiejętności. Dnia 
QB b. m. odbyło się posiedzenie Komisyi pra- 
wniczej Akademii umiejętności. Prof. Kasparek, 
któremu na posiedzeniu d. 16 grudnia 1676 r. 
oddano do referatu odpowiedzi nadesłane Aka- 
demii na kwestyonaryusz w przedmiocie zbie- 
rania zwyczajów prawnych, zawiadomił Komi- 
syę, że sprawa na najlepszej znajduje się dro- 
dze; podniósł, że myśl rzucona przez Komisyę 
znalazła w kraju odgłos i poparcie. W r. b. 
nadeszły za gorliwem posrednictwem konsysto- 
rza biskupiego w Tarnowie dalsze odpowiedzi 
od X. Henryka Otowskiego z Gręboszowa, X. 
Antoniego Wróbla ze Zbyłtowskiej Góry, X. 
Stanisława Baniaka z Łapczyc X. Jana Figwe- 
ra z Mikluszowie, X. Jakóba Przybyło z Rze- 
zawy, oraz pierwsza odpowiedź z dyecezyi prze- 
myskiej od X. Walentego Zgrzebnego z Medyni. 
Z pp. nauczycieli szkół ludowych pierwszy na- 
deslał odpowiedź p. Teodor Krupa z Oleszyce. 
Odezwa z d. 3 stycznia Namiestnictwo zawia- 
domiło Akademię, że wezwało starostów do u- 
działu w pracach tyczących się zbierania zwy- 
czajów prawnych. W następstwie tego kilku pp. 
starostów wymieniło Akademii osoby, które na 
ich zaproszenie podjęły się wypracowania odpo- 
wiedzi. a mianowicie: Starosta z Doliny p. 
Ferdynanda Pawlikowskiego, starosta z Brzeżan 


Dzienniki wiedeńskie donoszą. że na- 
rady wojskowe, rozpoczęte po odbyciu 
uroczystego obchodu 50 letniej rocznicy służby 
wojskowej Najd. Arecyks. Albrechta, toczą 
się dalej, chociaż większa część główno- 
dowodzących generałów wyjechała już z Wie- 
dnia. Na tych naradach są omawiane kwe- 
stye cechy czysto administraeyjnej, 
Anstrya bowiem nie ma na razie najmniej- 
szego powodu do porzucenia roli biernego 
widza. 


ministerstwie wojny komisyjne narady nad 
budżetem wojskowym na r. 1878. 


już po oddaniu dziennika pod pra- 
sę, olrzymaliśmy wczoraj telegram dono- 


szący, Że w Izbie niższej sejmu wę- 
glorskiego wystosował Ernest Simonyi 
intorpelacyę eo do zachowania się rządu aun- 
stryacko - węgierskiego wobec teraźniejszego 
stadyum kwestyi wschodniej. Na tem 
samem posiedzeniu przyjęła Izba przeważa- 
jaca większością głosów wniosek rządu w 
sprawie wysłania deputacyi dla naradzania 
się nad kwestyą kwot. 
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Pod rubryka „Sprawy zagraniczne” po- 
dajemy w dosłownym przekładzie z auten- 
tycznego tekstu manifest wojeuny cesarza 
Aleksandra i okólnik ks. Gorezakowa. Poni- 
żej zmajdą czytelnicy również dosłowny prze- 
kład noty ks. Gorczakowa do reprezentanta 
tureckiego w Rossyi, z ozuajnieniem zorwa- 
nia stosunków dyplomatycznych i proklama- 
cyi wodza armii rossyjskiej do Rumunów. 


O wkroczeniu Rossyan do Rumu- 
nii nadeszły dziś następujące wiadomości: 
Korespondent Pol. Corresp. telegrafuje z Bu- 
karesztu 24 kwietnia: „Wiadomości z nad 
granicy mówią, że armia rossyska osta- 
tniej nocy rozpoczęła w trzech punktach 
przeprawę przez Prat. Zresztą już 21 kwie- 
tnia wieczór 1200 jeźdźców kozackich w dro- 
dze z Ungheni do Kalafatun przechodziło 
przez słacyę Kitila pod Bukaresztem.“ Te- 
legramy biura korespondencyjnego donoszą z 
Bukaresztu 25 kwietnia. Wezoraj 15.000 Ros- 
syan obsadziło ważny pod względem strate- 
gieznym most kolejowy pod Barboszi. Minio- 
nej nocy (z dnia 24 na 25) masy piechoty 


rossyjskiej przekroczyły Prut, a wczoraj już 
50.000 Rossyan byjo na rumuńskiej ziemi. 


Silny korpus rossyjski posuwa się ku Dobru- 
czy. Turcy do wczorajszego wieczora nie ru- 
szyli się z miejsca. Wieść o obsadzeniu Ka- 
Jafatu przez Turków jest nieprawdziwa. Ar- 
mia rumuńska od Dunaju: cofnęła się wgłąb 
Rumunii, podzielona na dwa korpusy, z któ- 
rych jeden koncentruje w Bukareszcie, drugi 
w Krajowej. Rumuńska i turecka ludność z 
nad brzegów Dunaju ucieka masami w głąb 
kraju. 

25 kwietnia wieczór. Jeszcze nie padł 
Żaden strzał. Turcy pospiesznie opuszczają 
Widdyń w kierankn ku Dobruczy, gdzie zda- 


ją się oczekiwać glównego ataku Rossyan. 
Turcy nie przedsiębrułi zudnej operucy! “any 


obsadzić Kalafat, Magareli, Oltenicę i Dziur- 
dżewo. Armia rossyjska wykonuje dalszy 
marsz ua Belgrad Loewe i Jassy. Za kilka 
dni rossyjska główna kwatera stanic w Jas- 
such. 


Z innych teatrów wojny donoszą: 

Kattaro d. 25 kwietnia. Mirydyci za- 
grożeni przez (4 batalionów i 100 baszybo- 
zuków obawiając się otoczenia opuścili Orosz 
bez walki. Turcy już 22 kwietnia zajęli o- 
puszezone stanowiska. Ozarnogórey posuwają 
się ku granicy albańskiej, Książę ze szta- 
bem generalnym wczoraj z Cetynii tam od- 
jechał. 

Konstantynopol, dnia 25 kwietnia 
wieczór. Od strony kaukaskiej pod Karsem 
zaszła utarczka. Dzienniki tureckie donoszą, 
że Sulejman basza odparł zarnogórców, 
przebył wąwoz Duga i maszeruje na 
Nikszy c. 


7 Konstantynopola 24 b. m. do- 
noszą : Turecka flota pancerna w Bosfo- 
rze gotowa do wypłynięcia. Dnia 23 b. m. 
odbyła się rada ministrów pod przewodnie- 
twem sułtana. Sułtan wyszle repzezentantanta 
do Emira Kabulu. Mniemają, że flota an- 
gielska przybędzie do Konstantynopola. La- 
yard wręczył listy wierzytelne i miał po- 
tem postichanie prywatne, które jednak stra- 
cilo z powodu równoczesnego wypowiedzenia 
wojny ważność, jaką mu przypisywano. 


Savfet basza zawiadomił reprezen- 
tantów zagranicznych Porty, iż pełnomocnik 
rossyjski, z całym personalem poselstwa o- 
puścił Konstantynopol. Porta ubolewa nad 
zwrotem sprowadzonym przez Rossyę i za 
przykladem Rossyi dała reprezentantom Por- 
ty w Rossyi rozkaz zerwania stosunków. Po- 
selstwo inreckie w Petersburgu wraca do 
Konstantynopola. 


Agence Javas donosi, że Porta odpo- 
wiedziała na manifest rossyjski w dłuższym 
okóluiku do mocarstw, wywodzące, że Tureya 
Rossyi wcale nie prowokowała. Przypomina 
usiłowania swe, aby polepszyć los chrześci- 
jan i zadośćuczynić życzeniom mocarstw, do- 
dajac, że po tem wszystkiem Porta nie może 
pojąć, jak może Rossya napadać. na nią. 
Oparta na traktacie paryzkim wzywa wiec 
medyacyi mocarstw. 
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Dzisiaj rozpoczęły się w państwowem | 


| pokoju nie potrzeba powię 
| skiego, rzekł: „Wszyscy 


Wezwanie Porty na podstawie artykułu 
VIII paryskiego traktatu, wystosowane do 
mocarstw o medyacyę, wszędzie jako spóźnio” 
ne uznano. Spóźnione, bo Rossya w dniu 
zerwania stosunków rozpoczęła wojnę. 


Rząd rumuński odpowiedział na te- 
legram w. wezyra, względem przedsięwzięcia 
środków, aby zapobiedz naruszeniu granie, 0- 
świadczeniem, że krok taki zbyt jest ważnym» 
aby mógł być dziełem samej tylko władzy 
wykonawczej. Izby zwołane na d. 26 kwie= 
tnia zbadają tę sprawę. 


Donoszą z Kiszeniewa 28go b. m. 
rano: O godzinie 9ej oglądał cesarz wojska 
8 korpusu. Po przeglądzie cesarz miał mowę 
do wojska, w której rzekł: „Przykro mi, że 
muszę was. wyprawiać na wojnę. Ozekałem 
jak mogłem najdłużej; ale jeśli honor Rossyi 
został raz obrażony, wtedy pewny jestem, iż 
wszyscy aż do ostatniego będą umieli strzedz 
go i bronić*. 


Goniec urzędowy ogłasza ukaz cesar- 
ski, na mocy którego okręg Bessarabski i po- 
wiaty nadmorskie gubernij Chersońskiej i 
Tauryckiej postawione zostały w stanie wo- 
jennym. 


Rada miasta Moskwy uchwaliła 25 
b. m. milion rubli na rannych i wybrała ko- 
missyę, dla ułożenia adresu do cara. Tegoż 
dnia odbyło się uroczyste nabożeństwo na in- 
teneyę powodzenia broni rossyjskiej, 


Parlament angielski odrzucił 24 
b. m. 417 głosami przeciw 6% wniosek usta- 
nowienia osobnego parlamentu irlandz- 
kiego. 


Naczelny dowódzca armii rossyjskiej W. 
książe Mikołaj wydał następującą 
nroklamacyę do Rumunów: Rumuni! Na 
rozkaz Jego ces. Mości Aleksandra, armia 
zostająca pod memi rozkazami a przeznaczona 
do zwalczenia Turków, wkracza do waszego 
kraju, który już dawniej gościnnie przyjmo” 
wał armie rossyjskie. Oświadczam, że przy” 
bywamy jako przyjaciele, że pragniemy tylko 
waszego dobra i że spodziewamy się znaleźć 
w Rumunach owe szlachetne usposobienie, 
jakie wasi przodkowie okazywali dla naszych 
armij prowadzących bój z Turkami. Stosown* 


do rozkazów Jego ces. Mości jest me 4. 
1 | nP POZZO CZT, Ww0j5» 


rossyjskich przez wasz kraj; przemarsz ten 
będzie krótkim i nie powinien was przestra- 
szać, gdyż rząd rumuński będziemy uważali 
za przyjaźny. Proszę was, abyście pilnowali 
swych zwyczajnych zatrudnień i starali się o 
dostawienie środków dla zaspokojenia potrzeb 
naszej armii. Zarządziłem potrzebne kroki, 
aby kasa wojskowa bezzwłocznie płaciła 
wszystkie zakupna dla armii.. Znacie karność 
armii Jego ces. Mości. Jestem pewien, że 
zachowa wśród was honor swój nieskażonym. 
Armia nasza nigdzie wam nie zakłóci spo- 
koju, nie naruszy waszych ustaw, zwyczajów i 
majątków. 

Rumuni! Przodkowie wasi przelewali 
krew swą za wolność waszą; mniemam że 
mamy prawo do żądania od was pomocy dla 
armii przechodzącej jedynie w tym celu, aby 
dopomódz nieszczęśliwym chrześcijanom tu- 
reckim, których cierpienia wzbudziły litość 
w Rossyi i całej Europie. 


Nota którą książe Gorczaków wysto- 
sował na dniu 12/24 kwietnia do pełnomo- 
enika tureckiego Tavfika beja w Peters- 
burgu opiewa: „Gdy rokowania pomiędzy 
rządem cesarskim i Portą co do trwałej pa- 
cyfikacyi Wschodu nie doprowadziły do upra- 
gnionego porozumienia, widzi się Najj. Pan, 
mój dostojny władca zmuszonym. uciec się 
do siły oręża. Zechciej więc Pan uwiadomić 
swój rząd, że od dzisiejszego dnia Rossya 
znajduje się wobec Porty na stopie wojen- 
nej. Pierwszem następstwem tego jest zer- 
wanie dyplomatycznych stosunków obydwóch 
krajów. Proszę o łaskawe podanie mi liczby 
i rangi tych osób, z których się składa am- 
basada turecka w Petersburgu, abym im 
mógł wygotować potrzebne paszporta. Co 
się tyczy poddanych ottomańskich, znajdują- 
cych się w Rossyi, wolno im bez przeszko- 
dy wyjechać, Te osoby, które wolą pozostać, 
mogą być pewne zupełnej opieki prawnej; 
podp. Gorczakow. 


M Nordd. Allg. Ztg. znajdujemy ob- 
szerniejsze chociaż niedokładne streszczenie 
sensacyjnej mowy Moltkego mianej W 
parlamencie niemieckim 24 b. m. przy © a 
radach nad budżetem ministerstwa wojny: 
Chodziło o kredyt na utworzenie 105 A 
wych posad kapitanów. Moltke odpieraje 


icsi j Z Ż CZAS 
podniesiony przeciw temu zarzut, ż0 pod a 
kszać stanu otirer 


oficerowie istnieją 


| | 


a 


Poleras pokoju na to, 
aa Mie ony. Francya mimo „niskiego sta- 
0 ow, liczy na stopie pokojowej 

NE że Niski stan liezebny batalio- 
etekin „Weale pożądany. W budżecie 
iow a a dla armii o 150 
wielkie a Jeżeli Francya czyni tak 
Ah A enia, aby wzmocnić swoją ar- 
A Ana zadać sobie pytanie, czy robi to 
eu 2 tylko na czas pewien dla 
ak ZE enian celu.  Niebezpieczeń- 
ea o polega. że mimo niezaprzeczo- 
ie Ra ao usposobienia Niemiee pa- 
a Ghodniiw nam nieufność. a u naszych 
lat i „sąsiadów niechęć, Francya od 
| zy P wielką część swej armii trzyma 
AN ył k kę a naszemi granicami; mo- 
NOR ależ śsija o tem, czy z naszej strony 
nia, „4 uczynić odpowiedniego zarządze- 
SRA, a wszystkie partye zgadzają 
kom o. że należy przyzwalać na wszystko, 
59 armii potrzeba. Armia jest ulubienieą 


narodu, któ | Z 3: : 
aa REM przebaczył jej dawno ponie- 


przyzwoleniem nepi 2 przeto skąpić z 
siedzi spodziewali = funduszów. Nagi s3- 


wojnie E znaleść w przyszłej 
S ro >i Rio . . 
że dl ay Francuzi na MieCiu wielkich 
de da wszystkich formacyj mają ? E im, 
e A 
Racza o Po tej przemowie, A 
A 20 ajszego telegramu , bardzo niedc NE 
pie sty *sZCZonej, uchwalił parlament s 3 
en przeciw głosom stronnictwa CGRŚrN 
g 7 A g r iy 
postępoweów i socyalnych demokratów. " 


E 
TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ 


Wiedeń, 26 kwietni 

pa „kwietnia, 
pryw.) zachowaniu się Rumuni; 
wśród wojny obiegają rozmajte o 
sye, Z których najprawdopodobnicis 
jest W że Rumunia zechce przede: 
wszystkiem zachować ARGW I, 

zy 7 ać pozor 

Wi pozory neutral. 
Rumuńskie woj 


(Telegr. 


sko opu 


Scito 


, 


Cennik Iiwowskiej Izby handlowej prze 
Lwów, dnia 25 kwietnia 1877. 


Kol. g, Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. e |194 gą Tag —— 

Kol. Eau 200 zł, m.k. £ Wi ż 108 
Banku hip. galie, 200 zł, w. a, Bl — 216 — 
Banku kredyt. gal. po 200 zł. w. noś Jara — 26 — 

2. Listy zast. za 100 zł. k- 
kie e FE 
n ” n 5o/, okr Ea wej 
Banku hip. galic. ge w. Pi 8 Er aw = 
Listy dłużne g. Z. kr. wł, 6*/, w. agf 87 — 89— 

3. Listy dłnżne za 100 zł. = 

sIn. roln. kred. Zakł. dla Gal. a 
omr Maków) 60/, los. w 15 lat. El SRE 1=BĘ 
Tow. kr. m. 6"/o W. a. w 15 lat, B| — — —— 
; ©, w. a. w 80 lat sł -- == 

i È 

4. Obligi za 100 zł. 
[mdemniz. galie. 50, m. k.. . = AG 
Pożyczki kraj. zr. 1878 po 6° ,w.a. | — — 91— 
5. Kosy Miasta Krakowa . 14 — 1550 
A „ Stanislawowa | — —  20— 
6. Monety. 
Dukat holenderski . , 6— 615 
Dukat cesarski 606 620 
apoleondor + . . . ak 1039 1052 
Półimperysł M ac 1050 10 80 
Rubel rossyjski srebrny . . . 1 70 1 60 
p „ , papierowy . . 144 146k 

100 marek niemieckich . 68 70 6470 
Srebro . - BO .% 7 114 — 116— 
5 6 113 50 116— 


Kupony w srebrze . 


l sd] 
mysłowej, | Kurs Fa 23 kwietnia 1877. 


5 


nie zajęli jeszcze dotąd tego punktu. 
Wiedeń 26 kwietnia. (Telegr. 
pryw.) Presse donosi, że car przyznał 
wodzowi południowej armii W. 
ks. Mikołajowi prawa graniczące z 
atrybueyami monarszenii. W. ks. Mi- 
będzie w szerokim 


kołaj wykonywać e w im 
zakresie jus glad, prawo ulaskawień 
i rczdawnictwa orderów. W. książę 
Mikołaj ma naweł prawo mianowania 
gener EM. deń 26 kwietnia. (Tel. pryw.) 
Klapka wraca 7 Nizzy do Stambułu. 

Paryż. 20 kwietnia. (Tel. pryw.) 
Mowy Moltkego mo uważają tutaj 
za groźny symptom. Republique fran- 
caise nie jest wcale zaniepokojona tą 
mową. Zdaniem tego dziennika Europa 
uważać będzie tę mowę za wypowie” 
dziane Dore on UIBME dla orga- 
nizacyi 


skiej. 
w nę ; 25 kwietnia. 
Manifeshw JENIE został WCZ0- 
raj w Kiszeniewie armii A 
Car był obecny PA za Ę a ro 
odczytaniu manifestu bis ap pobłogo- 
fest odczytany 705% 'SZYŚ 


C b A. 
nd | Iro 


ny. Russe pisze: Hr. S ZUW A 
To prosił 0 urlop jaż przed 3 
miesiącami 7 powodów osobistych. r: 
Konstantynopol, 25 kwic- 
tnia. Mało tutaj liczą na bezawłoczne 
pośrednictwo mocarstw (które- 
go Turcya zażądała w ostatniej chwili 
na mocy traktatu paryskiego. MAC] 
Rossyanie przekraczają gra- 


aby mogli być użyci,Kalafat. Zdaje się jednak. że Turcyjnicę azyatycką pod Aleksandro- 


polem. | 
Mówią, że wojska tureckie otrzy- 
mały rozkaz zajęcia kilku punktów 
na granicy rumuńskiej. 

W Reszł (w Persyi) wybuchła 
dżuma. 

Bukareszt 25 kwietnia w nocy. 
Telegraf między Rumunią a Tureyą 
już przerwany. Kolej żelazna Bu- 
kareszt-Jassy przewozi jeszcze dotąd 
podróżnych przez Borboschi. Do 5 go- 
dziny wieczorem nie padł jeszcze ani 


jeden strzał. 


Większa część wojsk rossyj- 
skich wkracza przez Belgrad. 

Armia rossyjska posuwa się 
ku Dobruczy. Wątpią tutaj. czy Turcy 
„ wilajeta naddunajskiego zdążą do 
Dobruczy w porę, ażeby zagrodzić 
drogę armii rossyjskiej. 


Odpowiedzialny redaktor Władysław Łoziński. 


Przyjechali do Lwowa 
dnia %6 kwietnia 1877. 
Hotel Angielski. 

Pp, W. Blazowski z Drohobycza, M. Bo- 
rowski z Podhajee. L. Janocha z Obertyna. Z. 
Słonecki z Jurowca. K. Trotter z Podlipice. 8. 
(Pworkowski z Trościańca, F. Kawecki z Sam- 
bora. F. Wypiański z Białej. 

Hotel Europejski. 

Pp. J. hr. Miolżyński z Pruss. F, Pegan 
„ Krakowa. G. Bogusz z Bukowiny. M. Stry- 
żewski z Rossyi. M. Zalewski z Rassyi, 

Hotel! Langa 

Pp. M. Galiński z Kolbuszowy. F. Kra- 
marski z Samhora. F. Kderer z Tarnopola. P, 
Zaar z Friedek. K. Pietrzykowski z Kobuszawy. 

odjechali ze Lwowa 

Pp. W. hr. Koziebrodzki do Kozłowa. R. 
Boniecki do Rawy. A. Tamscha do Wiednia. F. 
Jasiński do Zahajpola J. Kochanowski do Olszany. 
W. Wszelaczyński do Kopeczynice. 


jełty wiedeńskiej. 
z. Dug ; R CA płacą. żądają. 
Jednolity dług Państwa w banknot. 


A 55 58.70 
niellatopiul . 58.5 ah 
i © . . . - <. c 5870 5890 
Jednolity dług Państwa w rrobrze . | i 
styczeń-lipiec ai 63.90 64.05 
kwiecień-październik . 63.70 63.85 
Losy z roku 1889 cało. . n 274.— 276.— 
r E E E = 
" „ o 250 złr.. . . .02.5 3.— 
n » 1860 a 500 złr. 5%, . 104.25 107.75 
" » 1860 po 100 złr. 5*/,. . 113.50 114— 
> » 1864 (z premią) po 100 złr. 124.50 125.— 
Renty GERE RA iz = po 50 ztr ET 124.50 
BB, og PORZ UER EG ” i 22. --— 
Fa boj: domen państw. po 120 Mioto 1 
À tr. È RE a -7 . ' - . é c F A 
Aud eA Daw gan sią MD -  99.— 99.50 
2. Glina oN podati. 4, . 70.30 70.50 
Czech : Bucye indemn. 5%, a 100 złe. © 
Bukowiny EE w. 102 SE 
Galicyi à —— —— 
Niższej Austryi 52.— 83.— 
Siedmiogrodu , , 102.— == 
Węgier . . a + « « «+ Go 67.— 
11.25 71.75 


| Inne poż zizi ne 
Galic. pożyczka krajowa; r 1875 poreca 


4. Akcye. 
Bank Anglo-aust. 200 zł. Anzu 120 


Inst. kred. dla handlu 63.50 65.75 
Niższo-auste, tow. Paa a ar TE 136.30 136.50 


Gai Lip. po 200 zł s. 228 
Gal. baak, d. bndl. iprz.a200zł wnk ao 7 7777 
Gal. zakł. kred, kn a 200 zł P* WE a 
Banku narodowego a 600 aa . 


Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze |. AS ra 
"AK tow. Żeglugi par. po500 zł.m.k. , 306-— 308.— 
0. vesarzow. Elżbiety po 200 zł. m. k. 125. — 126.— 


Kol. Preszów-Tarn. 
Półn. kolej po JOB a zł. wsrbr. 


= a 
Kol. Kar. Ludwika po 200 zł. m, k. . 196,7 197, — 


1045 — 1755— | T 


płaca. żadają. 


Lwow, Czorn. kolei po 200 zE. w. œ. wst, . 103,— 104, — 
Tow. kol. żel. państ. po 200 zł. m. k. 216— 27 — 
Połud. kol. państw. po 200 zł. w. a. 7150 72.50 
l. Kol. weg. gal. a 200 zł. w sr. . = 00.50 
| 5. Tisty zast. losowane. 
Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dla 
Galicyi i Bukowiny, w I5L 69, 90 %1— 
Powsz. austr. zakt. kred. ziem. 5%, wsr. 106.50 107. 
Gal. zakt. kr. ziom. Krak. los. w181.6, 86. S8— 
n n n ” » n w 20 n Tfu 95 a 97. = 
id R n ” y p.w 36 Y LWP 34,— —.— 
Gal. Tow, kred. w. a. po 4o "== 
? n W a oE . . SZ 83.— 
U 0 p q- 
zyć tach ano ARE 50, w 37 la L— 8350 
dal. banku bipot. po Gó ` © 33.70 84.20 
Gal. zakt. krad s PO Wiwa wjr (Sta). EE 
Tow. kred, Roa po 6h . i Ta = 
à Js. lw. w15], wyl po 6°.  580— ZER 
Banku Rarodowego KO UL po Gl. . my FSB 
eg. tow. ziam, po A AR. 3726 88— 
(pe n z po Bej, - 1.  08.— 98.59 
G. OBliga c Ę 50 zł 
Kol Albrea] eyez prawem ierwszeńatwa (7a u L ) 
Tow. kol bl p, P00 a Bo), wW. a. kx «zda 
A 300 +» 84%0w-[arnów (w.cz.) - , 
Kol Te zł. BO w dż b5.50 56.59 
5 - PO 100 zł m. k 100.50 NER 
m 7 ” i 96 at 
Kol a i y Zł. W.a. . . . 26.50 A EO 
"M. Ludw. po 300 zł. Boja - 104.— t 2) 
n T » IL emisyi. 98.25 98.50 
m n se M s 9650 97.— 
A om WO A o o 
al JO "0 Jaa JIT. emis. a 300 75 
Ð fa W śrobrze s r. 1865 74.-— = 
z r. 1867 Tao 15 — 
z r. 1868 66.— 66.— 
Z BALON: = = M 
Wos. gal. kol. 1200 zł. 59/, w srebrze . 61.— 62.— 
3 7. Losy. 
Olaram dla hand. ui po 100 zł. w. a. Re wami 
; Za. MK 35.0 a T 3 
Tow. żogl. par. na Dunaju po 100zł. m. -~ 93.50 94,— 


Wykaz 
wyciągniętych w ce. k. urzędzie  loteryjnym 
Lwowskim w dniu 25 kwietnia pięciu liczh: 
43 51 42 67 29 
Następne ciągnienia przypadają w dniu 
9 i 28 maja 1877. 


Z. e. k. urzędu loteryjnego. 


Spostrzeżenia meteorologiczne 
z dnia 26 kwietnia 1877, godz. 7 rano. 
Barometr 782.15mm. Psychrometr suchy 2.690. 
Psychromotr wilgofny FSO Prężność pa 48mm. 
Wileoć 850/, Zachmurzenie 10. Wiatr NKL. 
Ozon 4. Opad w mm. z ostatnich 24 godzin, — 
Temperatura powietrza —%1R. 
Barometr idzie w góre. 
| R ą 


Pociągi kolejowe. 
Przychodzą do Lwowa. 4 

Z Krakowa: o godzinie 5 minut 30 rano (pociąg po- 
spieszny); 0 godzinie 9 m. 25 wieczór (pociąg 080- 
powy): o godz. 10 min. 35 przed poładniem (po 
ciąg mieszany). $ p RR 

Z Czerniowiec: o godzinie 9 minut 55 wieczór (po- 
ciąg pospieszny), o godzinie 3 minut 40 rano (po- 
ciąg mieszany); o godzinie 2 minnt50 po poludnin 
(pociąg mieszany). ; =» a. 

Z Stanisławowa: (na Stryj): o godzinie 7 min. 58 
wieczór (pociąg nr 2); o godz. 8 min. 52 (pociag 
nr. 4); 

Z A T (na dworzee w Podzamczu): 0 g0- 
dzinie 2 minut 54 rano (pociąg osobowy); 0 80- 
dzinie 3 min. 8 po południu pociąg mioszany); 

Z Podwołoczysk: (na dworzec lwowski główny): 0 
godz. 10 min 38 wieczór (pociąg pospieszny); © 
godz. 8 min 25 rano (pociąg osobowy): 0 godz. 
3 min. 43 po południu (pociąg mieszany). 

Odchodzą ze Lwowa. 

Do Krakowa: o godzinie 11 min. 3 przed północą (po- 
ciąg pospieszny); o godz. 4 min. 40 rane (pociąg 
osohowy): o godzinie 4 minut 45 po południu (po- 
ciąg mieszany). . i 

Do Czerniowiec: o godz. 6 min, 25 rano (pociąg po- 
gpieszny); o godzinio 11 min. 25 wieczór (pociąg 
mieszany); o godzinie 12 min. 30 7 południa (po- 
ciag mieszany). $ , 

Do Stanistawowa: (na Stryj): o godzinie 6 minut 5 
rano (pociąg nr. 1); o godz 5 minut 10 wieczór 
(pociąg nr. 8). | T 

Do Podwołoczysk: (z głównego dworca): o godzinie 
6 min. — rano. (pospieszny); o godzinie 10 min. 
37 wieczór (pociąg osobowy); o, godz. L1 minut 
45 w poludnie (pociąg mięszany). i 

Do Podwołoczysk: (4 Potdzameza): o godz. 11 minut 
4 wieczór (pociąg osobowy); o godzinie 12 minut 
jl w południa (pociąg mięszany). 

Pory niniejszego rozkładu jazdy odnoszą się do po- 

łudnika peszteńskiego, godz. 12 w Peszcie odpowiada 

godz. 12 m. 20 we Lwowie. 


Keglevieha po 10 zł. m. k. 13.— 13.50 
Losy miasta Krakowa 40 14.50 15.— 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w.a. 28.— 30.— 
Palñogo po 40 zł. m.k. . . . . . 26-- 37— 
Fundaeya sapit. Arcyksięcin Rudolfa . 13.— 18.50 
Salma po 40 zł. m. k 36— 38 — 
St. (renois po 40 zł. m. k. . ap 8250 3350 
Poż. miasta Stanisławowa po20 dł. w.a.  17.— 19.— 
Poż. Tryostu po 100 zł. m. k. . 119. — 121. 

x an n k 60.— 61. = 
Waldstoina po 20 zł. m. k. . . . —.— 22.— 
Windischgrātza po 20 zł. m. k. . . 2L— 23.— 

Weksle (na 3 miesiące). 

Augsburg za 100 zł. w. p. n. LI 27 
Barlin a 100 mark w. P pa 63.20 63 30 
Frankfurt za 100 mark p. . . 63.2) 6330 


63.20 63.30 


Hamburg za 100 mark w. n. 
w A 120.65 129.85 


Londyn za 10 ft. szt. 


Paryż zm 100 fr.. . . . . . -= ALOSNBNIE 
Kurs złota. 

Dukat eosarski men. ... . GBI 

»  połnej wagi . BU R 
Korona . ` | a 
20-frankówka . . 10.38— 10.39.— 
Rosyjski imperyal T ces u 1» <"REGONRORANN 
Talar związkowy . Z A ad 
Srebro 07, 114.20 114.40 


Z lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej. 
Telegrafowany kurs wiedeński. 


25 kwitenia 1877. złe. et. 
Jednolity dług państwa w banknotach. "58%157 
"BR w 5 w srebrze , 62|25 
Losy pożyczki z roku 1860. . . . . . | 68/65 
Akcye banku wiedeńskiego (ex dividende) | 107 
» D kredytowego bez kuponu 766 
Londyn 10 funtów szterlingów 135 
LODTOW NENA FA „dt 130/25 
Napoleondor . , : 113/90 
Dukat cesarski men. . 10/43 
100 marek . |. 6j11 
Renty w złocie . 64105 


(2321) Grfeuntnijje. Nr. 98 vom 10 April 18 i 
T A deu Zarzuty przeciwko prawdziwości arku- 


Das f. E Landes- alg Strafgeriht in 
Prag hat auf Antrag der f. £. Gtaatżanwalt= 
icdhaft in Folge des Bejdlufjeg vom 12 April 
1877, 8. 9536 żu Recht erfannt: 

Der Juhalt des Correjpondenzartifets 
mit ber Aufjchrift „—x a Wien, 8 April (D.- 
C)“ in der Beltjchrijt Politik Mr. 97 vom 
9 April 1877 begründet den qfatbeftand des 
im $ 300 St. ©. normirten Bergehenż gegen 
Die bffentlidhe Ruhe und Ordnung, unb wird 
Daher unter gleichzeitiger Bejtótigung der ver- 
fügten Bejchlagnagme auf Grund der $$ 489 
493 Gt P. D. bas objectibe Verfahren emge- 
leitet, Die ABeiterwerbreltung diejer Drudjehrift 
verboten und bie Vernichtung der mit Bejchlag 
belegten Erentplare verordnet. 


Das E. f Qandes- al3 Gtrafgeriht in 
Prag hat auf Antrag der f. £. Staatganwalt= 
jdaft in Folge des Befhluffes vom 12 April 
1877, 8. 9405, zu Redt erfannt: 

Der Jnbalt des Leitartifels mit der 
*ufjórift „Gine Epifode aug dem Jahre 1872“ 
n ber Bejtfchrift „Politit” (Morgenausgabe) 


| "OO 


ftatigung Der 
Grund der $ 
IE Berf 
teitung biejer Druć 
Bernidjtung der mit 
plate verordnet, 


verfigten Bejchlagnadnie auf 
P. O. bas 


Das f E es als Prekgeriht in 
e auf Antrag der k ę Siats. 
pril e i Folge des Bejchlukes vom 17 
April 1577, B. 2709 Stf. zu Ret erfaunt: 

Der Snbalt deg Fenilletonartitels mit 
Der Mufjdyrit „Jura i Janek“ in ber politi- 
iden Żettichrjt „Gwiazdka Cieszyńska“ Jtr, 
15 vom 14 April 1877 begründet den That- 
beftand des BVergejens nah $ 300 St. G. 
unb wird daher nad erfolgter Beftätigung der 
von der t. f Staatżanwaltjcdhaft in Tejdhen 
verfügten Bejdhlagnafnie auf Grund deg at 
rok” AE vom 15 Oftober 1868, Nr 

1 0. ©, nD $ 36 deg PreBącieges bie 
Wetterocybreituną diejer Dni RU 


Das f. E Qandes- als Strafgeriht m 
Prag Bat auf Antrag der t, f Staatsanwalt- 
jehaft in Folge des Wejchlujjeg vom 13 April 
1877, Ą. 9638, zu Redt crfannt: f 

Der Suhalt des Qeitartifels mit der 
Auffcrift „K volbe v nasich mestech“ in der 
Acitjchrijt „Svornost* Nr. 29 vom 11 April 
1877 begrňndet den Thatbeftand deg in dem 
$ 800 Št. ©. und Mrt. IL des Gejegeż vom 
17 Dezember 1862 normirten Bergeheng ge- 
gen die öffentliche Ruhe nnd Ordning und 
wird daher unter gleichzeitiger Beftótigung der 
verfügten Bejdhlagnapne auf Grund der S$ 
489 nnd 493 St P. D. baś objective Yer- 
fahren eingeleitet, die Weiterverbreituna dieler 
Drudjehrijt verboten und Bie Vernidtung i 
mit Sejdlag belegten Gzemylate verordnet. 


| Mt Ogloszenie. 
wiki: Kom hipoteczna przy c. k. 
ko. powiatowym w Bochni urzędująca za- 
wiadamia, 14 w biórze tejże komisyi ztożone 
zostały do powszechnego przejrzenia, arkusze 
posiadania i inne akta służyć mające do za- 
łożenia księgi hipoteeznej dla gminy Targo- 
wisko w obrębie c. k. sądu powiatowego 
Niepolomickiego położonej. 


szów posiadania wnoszone być mogą ustnie 
lub pisemnie przed komisyą hipoteczną, do 
czego wyznacza się termin na dzień 3 maja 
1677, na którym dalsze dochodzenia miejsco- 
we prowadzone będą. 

Bochnia dnia 23 kwietnia 1877. 


(2327 1—3) Edykt. 


„_ L. 6142. ©. k. sąd krajowy zawiadamia 
niniejszym edyktem masę p. Maryi Gąsio- 
rowskiej, z życia i miejsca pobytu niewiado- 
mej, a względnie jej spadkobierców i prawo- 
nabywców z imienia, życia i miejsca pobytu 
niewiadomych, że przeciw nim p. Ko 
Bielski wniósł pozew, w załatwieniu P 
pozwana strona wezwaną została do wniesie- 
nia obrony w dniach 90. 


i Gdy miejsce pobytu pozwanej strony 
Jest niewiadome, przeto e. k. sąd w celu za- 
stępowania pozwanych na koszt i niebezpie- 
ezeństwo pozwanych tutejszego adwokata dr. 
Rettingera kuratorem nieobecnej masy usta- 
nowił, z którym spór wytoczony według u- 
stawy postępowania sądowego, w (ialicyi obo= 
wiązującego, przeprowadzonym będzie. 
Kraków dnia 9 marea 187%. 


< 


p 


(2240 1—8) Edykt. 

L. 4488. C. k. sąd obwodowy w Tar- 
nopolu podaje do wiadomości, że w celu ścią- 
gnienia pretensyi Oziasza Liebergall w kwo- 
cie 150 zł. w. a. z pn. odbędzie się dnia 25 
maja 1877 o 10 godzinie przed południem 
w zabudowaniu sądowem egzekucyjna licyta- 
cya połowy realności na imię Markusa Kess- 
ler zaintabulowanej, pod 1. 20/486 w Tarno- 
polu położonej za jakąkolwiek cenę. 

Cena wywołania 859 zł. 60 ct., wadyum 
48 zł, w. a. 

Bliższe warunki i akt oszacowania można 
przejrzeć w tutejszej registraturze. 

Tarnopol dnia 81 marca 1877. 

(2323) Ogloszenie. 

L. 549. Stosownie do $. 81 ustawy o 
reprezentacyi powiatowej zostały rachunki z 
przychodów i rozchodów kasy powiatowej za 
rok 1876 do wolnego przejrzenia przez opo- 
datkowanych z dniem dzisiejszym w biurze 
wydziału rady powiatowej wyłożone, co się 
niniejszem do publicznej podaje wiadomości. 

Z wydziału powiatowego. 

Rzeszów dnia 20 kwietnia 1877. 
(2258) O©gioszenie. 

L. 3024. Złoczowski e. k. sąd obwodo- 
wy jako handlowy podaje do wiadomości po- 
wszechnej, że z uchwały z dnia 17 marca 
1877, ł. 2234 firma „Majer Rappaport, zło- 
czowskiego przedsiębiorstwa  wekslarskiego, 
z dzierżycielem tego samego imienia i naz- 
wiska, 81 marca 1877 do rejestru handlowe- 
go dla firm pojedynezych, jak tom. I. str. 
81 i 82 w pisaną została. 

Złoczów dnia 10 kwietnia 1877. 

(2329 1—3) Edyk t. 

L. 6144. C. k. sąd krajowy zawiadamia 
ninejszym edyktem masę niewiadomą z życia 
i miejsca pobytu Maryanny Kellerowej v. 
Seidlerowej, a względnie jej spadkobierców i 
prawonabywców z imienia Życia i miejsca 
pobytu niewiadomych, że przeciw nim pan 
Konstanty Bielski wniósł pozew, w załatwie- 
niu którego strona pozwana wezwaną została 
do wniesienia obrony w dniach 90. 

Gdy miejsce pobytu pozwanej strony 
nie jest wiądomem, przeto c. k. sąd w celu 
zastępowania pozwanych na koszt i niebez- 
pieczeństwo pozwanych tutejszego adwokata 
Retingera kuratorem nieobecnych ustanowił, 
z którym spór wytoczony według ustawy po- 
stępowania sądowego w Galicyi obowiązują- 
cego, przeprowadzonym będzie. 

Kraków 9 marca 1877. 

(2318 1—3) Obwieszczenie. 

L. 156. Dnia 25 maja i 28 czerwca 
1877, każdym razem o 10 godzinie rano od- 
będzie się w gmachu tusądowym za lub wy- 
żej ceny szacunkowej 612 zł. publiczna licy- 
tacyjna sprzedaż połowy realności pod l. 80 
na przedmieściu krakowskiem w Jarosławiu 
położona wedle dom. tom III, pag. 238 i 240 
n. 12—14 haer. masy rozbiorowej Abrahama 
Bausteina własnej. 

Wadyum wynosi Ó1 zł. 20 et. 

Szczegółowe warunki licytacyjne, akt 
szacunkowy i wyciąg tabularny dostarczy do 
przejrzenia tutejsza registratura. 

C. k. sąd powiatowy 

Jarosław 7 stycznia 1877. 
(2328 1—3) Edyk t. 

L. 6143. C. k. sąd krajowy zawiadamia 
niniejszym edyktem masę Emilii Cywińskiej, 
z życia i miejsca pobytu niewiadomej, a wzglę- 
dnie jej spadkobierców i prawonabywców, z 
imienia, życia i miejsca pobytu niewiadomej, 
że przeciw nim p. Konstanty Bielski wniósł 
pozew, w załatwieniu którego strona pozwa- 
na wezwaną została do wniesienia obrony w 
dniach 90. l 

Gdy miejsce pobytu pozwanej strony nie 
jest wiadome, przeto e. k. sąd w celu zastę- 
powania pozwanej strony na koszt i niebez- 
pieczeństwo tejże, tutejszego adwokata Retin- 
gera kuratorem nieobecnych ustanowił, z któ- 
rym spór wytoczony według ustawy postępo- 
wania sądowego, w (ialicyi obowiązującego, 
przeprowadzenym będzie. 

Kraków 9 marca 1877. 

(2316 1—3) Edyk t. 

L. 1480. W dniu 30 maja 1877, dniu 
20 czerwca 1877 i dniu 2 lipca 1877, każ- 
dym razem o godzinie 10 rano, odbędzie się 
w c. k. sądzie powiatowym w Krzeszowicach 
egzekucyjna sprzedaż przez publiczną licyta- 
cyę realności włościańskiej pod l. 26 w 0- 
strężnicy położonej, ciała tabularnego nie sta- 
nowiącej, Marcina Lasonia własnej. 

Wadyum wynosi 48 zł., zaś cena wy- 
wołania 430 zł. w. a. 

C. k. sąd powiatowy. 

Krzeszowice dnia 30 marca 1877. 
(2315 1—3) Edykt. 

L. 1342. W dniu 1 czerwca 1877, dniu 
20 czerwca 1877 i dnia 1 lipca 1877, każ- 
dym razem o godzinie 10 rano cdbędzie się 
w c. k. sądzie powiatowym w Krzeszowicach 
egzekucyjna sprzedaż przez publiczną licyta- 
cyę realności włościańskiej pod l. 15b/7 w 
Lgocie położonej, ciała tabularnego nie sta- 
nowiącej, Piotra Cupiała własnej. 

Wadyum wynosi 30 zł., zaś cena wy- 
wołania 3800 zł. w. a. 

C. k. sąd powiatowy. 

Krzeszowice dnia 80 marca 1877. 


(2311 1—3) Edykt. 

L. 3407. O. k. sad obwodowy w Stani- 
sławowie nieobecnemu Sacharowi Heisler wia- 
domo czyni, że w sprawie wekslowej Dawida 
Landy przeciw niemu o 140 zł. W. a z pn. 
wydany w dniu 13 grudnia 1876 l. 14573 
nakaz zapłaty sumy wekslowej 140 zł. w. a. 
z pn. adwokatowi Wnrzel jako z zastępstwem 
p. adwokata Seinfelda, jego ustanowionemu 
kuratorowi doręczonym został. 

Stanisławów 2! marca 1877. 

(2241 1—3) Ogloszenie. 

L. 4591. O. k. sąd obwodowy w Tar- 
nopolu podaje niniejszem do wiadomości, że 
dnia 8 czerwca 1877 i 13 lipca, zawsze o 10 
godzinie rano odbędzie się w tutejszem zabu- 
dowaniu sądowem przymusowa publiczna 
sprzedaż połowy realności pod l. 185 w Tar- 
nopolu położonej, na imię Szajny Chaji Perl- 
man zaintabułowanej. 

Cena wywołania stanowi wartość sza- 
cunkowa w kwocie 7483 zł. 25 et. w. a. — 
Wadyum 1496 zł. 65 ct. w. a. 

Resztę warunków licytacyjnych można 
przejrzeć w tutejszej registraturze. 

Z e. k. sądu obwodowego. 

Tarnopol dnia 31 marea 1877. 

(2314 173) Edykt 

L. 844. W dniu 28 maja 1877, dniu 
18 czerwca 1877 i dniu 27 czerwca 1877, 
każdym razem o godzinie 10 rano odbędzie 
się w e. k. sądzie powiatowym w Krzeszo- 
wicach egzekucyjna sprzedaż przez publiczną 
licytacyę realności włościańskiej pod 1. 20a/%0 
w Psarach położonej, ciała tabularnego nie 
stanowiącej, Maryanny i Jana Kaczarów wła- 
snej. 

Wadyum wynosi 30 zł., zaś cena wy- 
wołania 300 zł. w. a. 

C. k. sąd powiatowy. 

Krzeszowice dnia 80 marca 1877. 
(2232 1—3)  ©głoszenie. 

L. 5216. Ze strony c. k. sądu powiato- 
wego w Bolechowie ogłasza się niniejszem, 
że celem ściągnienia wywalezonej przez c. k. 
uprzyw. galic. ake. bank hipoteczny we Lwo- 
wie sumy 161 zł, 161 zł., 161 zł. i 3375 
zł. 90 et. w. a. z pn. realność pod l. d. 148 
w Cisowie położona, ciało tabularne stano- 
wiąca, masy spadkowej śp. Jana Rückemana 
i Babety Riickemanowej własna, w sądzie tu- 
tejszym w dwóch terminach, t, j. dnia 13 
czerwca 1877 i dnia 16 lipea 1877, każdym 
razem o godzinie 10 przed południem w dro- 
dze publicznego przetargu sprzedaną zostanie. 

Cenę wywołania stanowić będzie war- 
tość szacunkowa tej realności w kwocie 7100 
zł. Wadyum wynosi 100%, ceny wywołania 
w okrągłej sumie 710 zł., które lieytujący w 
gotówce lub w książeczkach galic. kasy o- 
szezędności lub w papierach do lokowania 
kapitałów publicznych uzdolnionych przed 
rozpoczęciem licytacyi do rąk komisyi złożyć 
będzie winien. 

Jeżeliby ta realność na powyższych 
dwóch terminach wyżej ceny wywołania lub 
przynajmniej za takową sprzedaną nie została, 
wyznacza się do ułożenia łatwiejszych wa- 
runków termin na 20 sierpnia 1877 o go- 
dzinie 4 po południu. 

Resztę warunków  lieytacyi 
można z tusądowych aktów. 

O tem zawiadamia się popierający egze- 
kucyę bank hipoteczny, masę spadkową śp. 
Jana Riiekemana do rąk kuratora Mendla 
Sehmoraka, Babettę Biickemanową, nieletnich 
Adelinę, Wilhelma, Karolinę, Teresę, Kata- 
rzynę, Jana, Hdmunda, Jakóba i Gustawa 
Riickemanów do rąk opiekunów Babety Rü- 
ekemanowej i Ludwika Schustra starszego, 
e. k. urząd podatkowy w Dolinie, e. k. pro- 
kuratoryę skarbn, dalej wierzycieli hipote- 
cznych dr. Władysława Majewskiego, Mendla 
Sehuwraka, Osyasza Miinza, Chane Rebekę 
Weiss, Osyasza Blata, Rachelę Ardel, masę 
spadkową Eustachego Jurów, a mianowicie 
Marunię Jurów i nieletniego Jurka Jurów, 
do rąk opiekunów Maruni Jurów i Iwana 
Fedorowicza, Naftalego Halperna, Benziona 
Bucha, Moschka Blumenthala, Wolfa Bien- 
stocka, Ozyasza Rosenberga, Gustawa Sorge- 
ra, w końcu wszystkich tych wierzycieli, któ- 
rzyby po dniu 16 maja 1876 do tabuli we- 
szli, i którymby uchwała ta lub późniejsz a 
uchwała wcale lub przed terminem doręczone 
być nie mogły do rąk ustanowionego kura- 
tora p. Krzysztofa Schindlera w Bolechowie. 

Z e. k. sądu powiatowego. 

Bolechów 81 października 1876. 
(2283 1—3) Edyk't. 

L. 3357. ©. k. sąd powiatowy miejsko- 
delegowany w Rzeszowie ogłasza, że w spra- 
wie egzekucyjne) Süsola i Jakóba Tencerów 
przeciw Wojciechowi Kmieciowi o zapłacenie 
120 zł. w. a. z pn. publiczną przymusową 
sprzedaż realności pod lk. 32 w Wolicy łu- 
gowej położonej, dłużnika Wojciecha Kmie- 
cia własnej, rozpisaną została, i że do przed- 
sięwzięcia tej sprzedaży wyznacza trzy ter- 
mina to jest na dzień 23 maja 1877, 28 czer- 
wca 187% i 6 sierpnia 1877, zawsze o go- 
dzinie 9 z rana, z tem dołożeniem, że real- 
ność powyższa na pierwszych dwóch termi- 
nach tylko za cenę szacunkową w kwocie 
1980 złr. w. a. lub powyżej takowej, na 
trzecim terminie zaś i niżej ceny szacun- 
kowej sprzedaną będzie. 


powziąść 


Wadyum wynosi 198 zł. w. a., reszta 
zaś warunków lieytacyjnych, tudzież protoko- 
ła zastawniczego opisania i oszacowania po- 
wyższej realności w tutejszym sądzie przej- 
rzeć można. 

O rozpisaniu tej sprzedaży zostali nie- 
wiadomi wierzyciele, którym prawo zastawu 
na powyższej realności przysłuża do rąk usta- 
wionego dla nich kuratora adwokata dr. Dem- 
bińskiego z substytucyą adwokata dr. Alsa 
zawiadomieni. 

Rzeszów dnia 17 marca 1877. 

(2245 1—3) Edykt. 

L. 5871. O. k. miej. del. sąd powiato- 
wy w Stanisławowie, zawiadamia niniejszym 
edyktem z miejsea pobytu niewiadomych Ja- 
na i Józefę małżonków Wisłobockich, że w 
skutek prośby Kasiela Kieslera jako sądowego 
sekwestra realności pod 1. 7 i 8%, w Stanis- 
ławowie przeciw małżonkom Janowi i Józefie 
Wisłobockim o wypowiedzenie pomieszkania w 
tej realności dnia 12 marca 1877 do 1. 4228 
i dodatkowej prośby dnia 3 kwietnia 1877, 
do l. 5871 wniesionej dla nich kuratora w 

osobie adw. dr. Tutaka z zastępstwem adw. dr. 
Szeparowicza w Stanisławowie ustanowiono 
i temuż odnośne wypowiedzenie doręczono. 

Wzywa się więc Jana i Józefę małżon- 
ków Wisłobockich by o miejscu swego pobytu 
tutejszy sąd uwiadomili, sobie pełnomocnika 
ustanowili lub ustanowionemu kuratorowi in- 
formacyi udzielili, gdyż skutki zaniedbania 
sami sobie przypisać będą musioli. 

Stanisławów 6 kwietnia 1877. 

(2242 1—3) gbwieszezenie. 

L. 15948. Celem zaspokojenia wierzy- 
telności Izaaka Schussheima w kwocie 150 zł. 
z pn. rozpisuje sąd egzekucyjną sprzedaż 
gospodarstwa wiejskiego pod lk. 83 w Bole- 
straszycach położonego, dłużnika Pańka Za- 
charko własnego w dniu 23 maja w dniu 
25 czerwca i w dniu 23 lipca, 1877, tudzież 
gospodarstwa pod l. 144 w Wyszatycach po- 

łożonego dłużnikowi Fedkowi Gizowskiemu na- 
leżącego w dmiu 1 czerwca, w dniu 3 lipca 
i w dniu 31 lipca 1877, zawsze o godzinie 
9 rano tutaj w sądzie, w drodze publicznego 
przetargu odbyć się mającą. 

Cenę wywołania przy sprzedaży pierw- 
szego gospodarstwa stanowi wartość szacun- 
kowa na 690 zł. przy sprzedaży drugiego na 
380 zł. wyprowadzona, zakład wynosi 109/, 
ceny wywołania, 

Warunki licytacyjne, akt opisania i o- 
szacowania mogą być przejrzane w tnsądowej 
registraturze. 

C. k. sąd powiatowy miej. del. 

Przemyśl dnia 3 stycznia 1877. 

(2319) Grfentunijje. 

Das f, £. Qandesgericht in Brunn gat 
auf Antrag der f. f.  Staatganwaltjchaft in 
golge des Bejchlufjeg vom 13 Mpril 1877, R. 
5321, zu Redt erfannt: 

„Der Sunhalt Dez Qeitartifel mit der Muf- 
idrift: „Zemsky rozpocet“ in der Beitichrift 
„Moravská orlice“ Nr. 82 vom 11 April 1877, 
begründet den Thatbeftand deg Berbrechen3 der 
Störung der óffentlichen Ruhe nah $ 65 a 
St ©. und nad Mrt. II deg Gejegeż vom 
17 Dezember 1862, und e3 wird bafer unter 
gleichzeitiger Beftätigung der verfügten Be- 
\hlagnahme auf Grund des $ 493 Gt. P. 
©. die Weiterverbreitung diefer Drudjcyrijt 
verboten, und nah $ 37 beż Brekgejegeż auf 
die Bernidjtung der mit Bejchlag belegten 
€remplate erfannt. 


._ Dag f. f Xanbes- als Prekgeriht in 
Zrieft hat auf Antrag der E t Staatsan- 
waltichaft mit Bejchlug vom 8 April 1877, 3. 
2433/218, zu Jiecht erfannt: 

Der Jnbalt des Mrtifel3 mit der Auf- 
jchrift „Le elezioni municipali nel Trentino“ 
und den Anfangsworten „Malgrado la Feb- 
brile“, enthalten in der Aeitjchrift „L’Operajo“ 
Nr. 13 vom 4 April 1877, gedrudt in Trieft 
bei ©. Caprin, begründet den Thate- 
ftand des WBergegens der Mufwiegelung nad 

300 St. ©. B. unb wird daher unter 
gleidzeitiger Beftätigung der verfügten Befchlage 
nahme auf Grund des $ 493 St. P. O. und 
$ 36 des UA bie Weiterverbreitung 
diejer Drudjchrift verboten. 

(2320) Erfeunntnijje. 

Dag f. f. Rrelsgericht Wr.-Neuftadt al3 
$reggericht Hat auf Antrag der t. £. Staats- 
anwaltihaft unterm 17 April 1877, ertannt: 

1. Der in Nr. 15 ddo. vom 12 April 1877 
der in Wr.-Neuftadt erjchetnenben periodijchen 
Drudjchrijt „Gleichheit" enthaltene Artifel 
beginnend mit den Worten: „Aus Dänemarf 
wird” begründet in Dem Abjaże „der Socia- 
limus fann. nicht Hinderu” bið „wenn fies 
jdjlau machen" den Thatbeftand deg Bergehenś 
nah § 302 St. ©; — 2. der Artifel „An 
bie Arbeiter Aufjigs und Umgebung” begrin- 
det in bem Abjage: „E3 ertönt der Nuf” big 
„durch bie Bereinigung zu erleichtern”; — 8. 
das Gebiht „Die Bolfsymne, in feinem gan- 
gen Inhalte den Thatbeftand des Vergehens 
nań § 302 Gt ©., daher nah den $$ 489 
und 493 St P. O. unter Bejtótigung der 
erfolgten Bejchlagrafme der Beitfihrift Olei- 
Beit" Nr. 15, erjte Auflage, das Verbot der 
Weiterverbreitung auśgejprochen wird. 


(2312 2—83) Edyk t. + 

L. 1121. C. k. sąd powiatowy w Kẹ- 
tach ogłasza, iż w sprawie Agnieszki Kasper” 
kowej przeciw Michałowi Gawędzie 0 zapia- 
cenie 100 zł. z pn. rozpisano licytacyę © 
sprzedaży realności pod Nk. 132, 143 i 140, 
subr. 168 w Bulowicach położonych, egzekute 
własnych w budynku sądowym w Kętach W 
3 terminach t. j. dnia 21 maja, 18 czerw? 
i 16 lipca 1877, każdym razem o godzinić 
10 rano odbyć się mających. 

Cena wywołania wynosi 3645 zł., wW% 
364 zł. w gotówce. 

Kuratorem dla niewiadomych stron mi 
nowano pana adw. dr. Chrzanowskiego % 


Kętach. Kęty 19 marca 1877. 
(2313 2—3) Edykt. 
L. 1401. C. k. sąd powiatowy w Kẹ 


tach rozpisuje ponowną sprzedaż realności 
pod Nk. 491 w Kętach leżącej w sprawie 
Maryi Łowezyńskiej przeciw masie Francisze 
ka Wnunderera i wspólnikom o zniesienie 
współwłasności do realności pod Nk. 491 w 
Kętach położonej i wyznacza w tym celu w 
e. k. sądzie powiatowym w Kętach 2 termi- 
na t. j. na dzień 21 maja i 18 czerwca 1877 
każdym razem o godzinie 10 rano. 

Cena szacunkowa wynosi 1962 zł. 20 
ct, wadyum 200 zł. 

W razie nieudania się licytacyi prze- 
znaczono termin do ułożenia lżejszych wa- 
runków na dzień 16 lipca 1877 godzinę 
10 rano. 

Kęty 18 kwietnia 1877. 

(2817 2—3) Konkurs. 

, L. 1005. rp. Przy e k. Podkomisyi 
krajowej podatku gruntowego w Tarnopolu 
opróżnioną jest posada kierownika manipula- 
cyi z miesięczną płacą sześćdziesięciu (60) zł. 

Dla obsadzenia tej posady rozpisuje się 
niniejszym konkurs do 5 maja 1877. 

Ubiegający się o nią winni wnieść po- 
dania swoje własnoręcznie pisane i należycie 
ostęplowane w powyższym terminie za po- 
średnictwem władz przełożonych do Prezy- 
dyum e. k. Podkomisyi krajowej podatku 
gruntowego w Tarnopolu i do podania dołą* 
czyć legalne świadectwa udowadniające : oby” 
watelstwo austryackie, wiek, stan, nauki od- 
byte i fachowe wykstałcenie, zachowanie się 
i zdrowie flizyczne, jakoteż dotychczasowł 
służbę lub zatrudnienie, oraz że władają je” 
zykami krajowemi. 

Zdolni kwiescenci lub pensyoniści skar- 
bowi będą przed innymi kandydatami "* 


względnieni. 
Lwów dnia 20 kwietnia 1877. 
(2310 2—3) Edykt. o han 
> z W TES © ako Ja 
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nacyi konkursowej, zezwolił na otwarcie kon- 
kursu na majątek Markusa Trennera, proto- 
kołowanego kupca w Krakowie, a miano- 
wice na majątek ruchomy gdziekolwiekby 
się takowy znajdował, a na majątek nieru- 
chomy o tyle, o ile takowy położonym jest 
w tych krajach, w których ordynacya kon- 
kursowa z dnia 25 grudnia 1868 obowiązuje. 
Komisarzem konkursowym ustanawia się p. 
Dr. Smietańskiego c.k. radcę sądu krajowego 
a tymczasowym zarządcą masy p. adwokata 
dr. Rafała Goldmanna z substytucyą p. adw. 
Dr. Blatteisa. 

Wierzycieli wzywa się niniejszem, aby 
na terminie dnia 26 kwietnia 1877 r. o go- 
dzinie 5 popołudniu przed komisarzem 
konkursowym wyznaczonym, 24  przedło- 
żeniem dokumentów, któreby ich preten- 
sye wykazywały, oświadczyli się co do po- 
twierdzenia tymczasowego zarządcy masy lub 
co do ustanowienia innego, tudzież aby wy- 
brali wydział wierzycieli. 

C. k. sąd krajowy wzywa tych wierzy- 
cieli, którzy swych pretensyi przeciwko ma- 
sie konkursowej chea dochodzić, aby takowe, 
nawet w tym przypadku gdyby się proces 
w toku znajdował do dnia 20 lipca 1877 r. 
w e. k. sądzie krajowym w Krakowie podług 
przepisu ordynacyi konkursowej, unikając 
szkodliwych skutków prawa zgłosili a na ter- 
minie na dzień 16 sierpnia 1877 r. o godz. 10 
zrana w biurze komisarza konkursowego 0- 
znaczonym wywierzytelnili i swoje wnioski 
co do oznaczenia pierwszeństwa swych pre- 
tensyi poczynili. 

Wierzycielom, którzy pretensye swoje 
zgłoszą, a na owym terminie będą obecni, 
przysłuża prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, jego zastępcy i wydziału wie- 
rzycieli, którzy dotąd obowiązki te sprawiali, 
powołać ostatecznie osoby, w których zaufa- 
nie pokładają. 

Wierzyciele, którzy w Krakowie lub 
w jego pobliżu nie zamieszkują, winni są przy 
zgłoszeniu wymienić pełnomocnika w Krako 
wie zamieszkałego w celu doręczenia uchw* 
sądowych, w przeciwnym bowiem razie 2% 
wniosek komisarza konkursowego, wierzycie: 
lom rzeczonym na ich niebezpieczeństw? 
koszt kurator ustanowionym by został. gd 

: wanilii 

Dalsze ogłoszenia w toku postępo a wej 
konkursowego umieszczane będą w urzęć*" * 
„Gazecie Lwowskiej“. at 

Termin do likwidacyi oznaczony, JE 
zarazem terminem co do układów z WI% 
cielami. bE 
Kraków, 12 kwietnia 104‘. 


||| |.sz=ak 


(2280 2—3) Edykt. 


wski 
prawonabyweów, Dr. 


20 czerwca 
50.000 złp. 


Tekli Laskowskich własnych. 


„Sprzedaż odbędzie się przez lieytacyą 
Publiczną w sądzie tutejszym w jednym ter- 
Minie w dniu 13 lipca 1877 r., o godzinie 


10 przed południem. 


N . : : 

Ceng wywołania stanowić będzie war- 

s poniżej 

któr Ki ; A 
rej w terminie powyższym dobra sprze- 


tość szaeunkowa 11.431 zł. w. a., 


dane będą. 

f Wadyum przy 

Jące wynosi 800 zł. 
Resztę warunków, w 

akt szacunkowy przejrzeć 

turze e. k. sądu obwodowego. 


Tarnów dnia 22 marca 187%. 


(2263 2—83) Edykt. 
L. 1139. W dniach 16 maja 1877, 7 
czerwca 1877 i 28 czerwca 1877 o godzinie 


10 rano odbędzie się w tutejszym 
PSY: A i, M 
l z ana 1 /da8NnV 
spokojenie era MEN 
ka: kwocie 160 zł. w. 

„ena wywołania a 
21 zł. w. a. i UG 

Bliższe warunki 
sądzie. 

Medenice dnia 8 marca 1877, 
(2822 2—3) Edykt. 

L. 19.027. W skutek wezwani 
tnego sądu powiatowego miej del 
we Lwowie, z dnia 28 marca 1877 | 
podajemy do publicznej wiadomości 
sprawie Jana Kozimcza przeciw masie 
cej Józefa Krebsa i Tekli Krebs, o za 
nie sumy 400 zł. m. k. czyli 420 zł w 
celem zaspokojenia wywalezonej sumy 49; 
zł. w: a. z odsetkami po 4% od 
sierpnia 1862 r. liczyć się mającemi, 
przyznanych już kosztów 
kucyjnyech w kwotach 8 


96 


2) 


przejrzeć 


seke, Į 


y zł. 50 ct. i 6 zł 
ek. w. a. i kosztów licytacyjnye "r 
84 zł. 42 ct. sprzedane ateei w ilości 
musowej licytacyi oszacowane już P 
alności pod l. 4549, we Lwowie położonej 
a wedle Dom. 142 pag. 61 n. 6 haer. Sek 
tychczas na imię małżonków Józefa i Tekli 
Krebsów zapisane, w następujących termi- 
nach i pod następującymi warunkami, a to: 

1) Przedmiotem sprzedaży są części 


realności pod l. 4549, we Lwowie w pozy- 


cyi Dom. 142 pag. 6l n. 6 haer. opisane, 
składające Się Z następujących części, jako to: 


Dwóch izb, które niegdyś Józef Haftler 
zamieszkiwał, z tych jedna o jednem oknie 
na dziedziniec ku południowi, wraz z sienią 
czyli kurytarzem wraz z Ścianą środkową 
oddzielającą to pomieszkanie od ubikacyj 
Chaima Sonntag wraz z fundamentami, da- 
chem nad tymi dwoma pokojami, wraz % 
wchodem i przynależnościami, wraz z grun- 
tem frontowym pod l. 454*/,, na którym ję 
ubikacye się znajdują, © który w kierunku 
od okna począwszy 8'/, tokei szerokości 
mierzy, wraz z dziedzińcem. niczabudowanym 
ku stronie południowej domu tego Się ciąg" 
nącym, w rozległości 18 łokci szerokości, 
wraz z prawem służebnictwa sprowadzania 
ścieków przez część dziedzińca do sąsiada 
Sonntaga należącego, które to części fizycz- 
nie są wydzielone. | 

2) Jako cenę wywołania ustanawia się 
wartość szacunkową tej części realności pod 
l. 4545/,, w sumie 2.139 zł. 20 et. w. a. 

8) W celu przedsięwzięcia tej lieytacyi 
ustanawia się trzy termina: na dzień 16 maja, 
15 czerwca i 17 lipca 1877 r., zawsze o go- 
dzinie 10 przed południem w senacie I. tu- 
tejszego sądu. À n 3 l 

4) Części realności sprzedać się maią- 
ce przy pierwszych dwóch terminach „tylko 
liboozyżejsceny szacunkowej, przy trzecim 
zaś terminie także i niżej ceny szacunkowej 
za jakąkolwiek cenę najwięcej ofiarującemu 
sprzedane będą. 


5) Każdy chęć kupienia mający obowią- 
zany będzie przed rozpoczęciem licytacji 


złożyć do rąk komisyi licytacyjnej wadyum. 
w kwocie 240 zł, w. a. Wadyum to może 
być złożone bądź w gotówce, bądź w ksią- 
żoczkach gal. kasy oszczędności, lub też w 
obligacyach indemnizacyjnych, listach za- 
stawnych austr. Banku narod., gal. Towa- 
rzystwa kredytowego ziemskiego, gal. Banku 
hipotecznego lub gal. Banku włościańskiego, 
które to papiery wartościowe przyjęte będą 
Ww wartości wedle kursu notowanego w Ga- 
zecie Lwowskiej z dnia licytacyę poprzedza- 
Jącego, 

kaj Wadyum to będzie lieytującym po u- 
uczeniu [icytacyi zwrócone, oprócz wadyum 


L. 8124. C. k. sąd obwodowy tarno- 
l podaje niniejszem do publicznej wiado- 
mości, że na zaspokojenie wierzytelności 
Spadkobiereów Heleny Macewicz a względnie 
Dwor Antoniego Rettingera 
1 Stanisława Wiązowniekiego, wyrokiem by- 
dego sądu szlacheckiego tarnowskiego z dnia 
1850 r., liez. 7296, w kwocie 
od Józefa Lgockiego przyznanej 
z należytościami dodatkowemi, dozwoloną zo- 
stała relieytacya dóbr Gliniezek w powiecie 
pilznieńskim położonych, przez adwokata Dr. 
Ludwika Pietrzyckiego na publicznej lieyta- 
cy! nabytych, obecnie małżonków Piotra i 


licytacyi złożyć się ma- 
W. A. 


ciąg hipoteczny i 
można w registra- 


Sadzie 
pod 1. 137 i 


Ą Na Ziy- 
Mojżesza Lorber- 
a. 


adyum 


Można w 


a ýwie- 


13.318, 
że W 
leżą- 
0 zapłące- 


sumy 420 
dnia 25 


tudzież 
sądowych i egze- 


ó 


najwięcej ofiarującego nabywcy, gdyż takowe 
zostanie zatrzymane i może być przez niego 
w cene kupna wliczone, o ile takowe będzie 


wotówce złożone. 1 
y A= dnia 14 kwietnia 187%. 
3-9) ENY KE 
A 1479. ©. k. sąd powiatowy w Prze- 


myślanach podaje niniejszem do wiadomości, 
że celem Ściągnienia komitetowi T. saa Di 
łem przeciw A brahamowi 1 u ix dw. 
im, Zimmer przyznanej SUMY R se 
odbedzie się W dniach 11 m 1 
czerwca, 167% 15 Mpa 1577, każdym i 
zem o godzinie 11 przed południem a E a 
seu w  Dunajowie A a pu em 
sprzedał zachodniej „połowy realności, tar 
pod 1. 256 położonej, 


ciała iabularnego nie 
SA wywołania 3050 zł. Wadyum 


305 zł. 
Inne wart 


nia i detaksacj! 


| rogistraturzć. — s (R 
wej "E zem yślany dnia 20 marca 1877. 


wieszczenie. M. 

(2259 E. ak sąd powiatowy w Białej 
i Le 2a iż celem zaspokojenia a 
ogłasza ni Karola Pieczonki w ilości 420 zł. 
Szy telne przymusową sprzedaż realno- 
przedsięw f T o w przedmieściu „Białej po- 
2 pa do Edwarda Kubaszowskiego nale- 
ozon t w dniu 3 maja 1877 i w dniu A 
WO 187%, zawsze o godzinie 10 prze 


południem. 


(2267 


nki lieytacyi, protokół opisa- 
przejrzeć można w tusądo- 


wywołania pierwszej realności sta- 

, vaan 1043 zł. 70 ct., zaś drugiej 2375 
Ba n i oniżej której realności te A 
wo „cii Kninach sprzedane nie będą. Wa 
dunk. nogi 10/9 Ceny. wywołania. w 
A Ta warunków licytacyi 1 wyciąg hi- 
m: > nrzejrzeć možna W registi atwrze ar 
po sonny eaiorom niewiadomych wierzyciel 
owej, KUR 


i dr. Kisenberg. 
e. 15 marca 1877. 


Edyk t. | 
GA Dnia 3 maja i 7 aaea 
każdym razem 0 10 godzinie przed polu i A 
odbedzie się w, gdzie oknie 
sprzedaż dwóch. kawałków niatalu owon 
arnntu Iwana Pilipezuka pod nr, op. gn 
Dobromiree w_objętosei 4 A k s. 
rzecz Osia8Za Schein, celem wydobycia w 
rzytelności 305 zł. % pn. - aaa 
* Cenę wywołania stanowi sume ZAC 


kowa 600 Zł. dk at 
Niżej ceny szacunkowej nie będą grunta 
rzeczone na powyższych terminach sprzedane. 
Akt opisania i oszacowania, tudzież ro- 
sztę warunków licytacyjnych można w sądzia 
przeglądnąć, 
s C. k. sąd powiatowy. 
Nowesioło dnia 25 marca 1577. 
(2297 3—3) Edykt 
„le 5688. O. k. sąd obwodowy w Prze- 
myślu otwiera niniejszem i ogłasza konkurs 
na wszelki ruchomy, gdziekolwiek znajdujący 
się | na enły nieruchomy, w krajach, w któ- 
rych ustawa konkursowa z dnia 25 aAA 
1565 r. obowiąznje , znajdujący się majatek 
właścicielki handlu bławalnego Tsuby Wahl 
À panne p. c. k. adjunkta Józefa Lorenza 
omisarzem konkursowym, z poleceniem, aże- 
by opieczętowanie i spisanie masy konkurso- 
wej natychmiast przedsięwziął, 
= mczasowym zarządeą masy konkurso- 
wej mianuje się p. adw. dr. Rosenbacha z za- 
stępstwem pana elsztyńskiego i wszyst- 
kich wierzycieli wzywa, ażeby na terminie 
4 maja 1877 rokn o 9tej godzinie rano z 
dowodami swych wierzytelności, dla zatwier- 
dzenia tymczasowego zarządey masy i to- 
goh zastępcy, lub wyboru innego zarządcy 
masy i tegoż zastępey, tudzież wyboru wy- 
działu wierzycieli wobee komisarza konkurso- 
wego się stawili. | 
ssh la zgłoszenia wierzytelności do masy 
konkursowej , wyznacza się termin do 30 
maja 1577 roku, w którym to terminie 
wszyscy, którzy do masy konkursowej żądania 
mają, wierzytelności swe, chociażby się nawet 
0 ad Opór już toczył, w sądzie tutejszym 
a to tem pewniej zgłosić mają, ileże ich w 
razie przeciwnym skutki prawne, ustawą kon- 
AE, Zagrożone, dosięgną. 1 
__ Am terminie w dniu 20 czerwea 1877, 
winni wierzycicle płynność zgłoszonych po- 
zen o wierzytelności, oraz porządek, w 
KRM di zaspokojenia przyjść maja, woboc 
komisarza konkursowego wykazać. ` 
Na tym. terminie wolno jest wierzy- 
cielom w miejsce dotychezasowego zarządey 
masy, tegoż zastępey i wydziału wierzycieli, 
inne osoby swego zaufania powołać. 
Nakoniec podajo sąd do wiadomości, że 
dalsze ogłoszenia w tej sprawie konkursowej 
nastąpią przez dziennik wrzęđowy Gazety 


Lwowskiej. 

Przemyśl 20 kwietnia 1877. 
(2209 >) Edy k i. 

L. 2017. O. k. sąd powiatowy w Ulrya- 
nowie ogłasza niniejszem, 2e przymusowa 
sprzedaż realności pod nr. 191 w Jaworzniu 
położonej, składającej się z placu budowlane- 
go, stodoły l gruntu w objętości 9 moreów 
səol |. syni, własnością Anny Pawłakowej 
będącej w celu zaspokojenia wierzytelności 
Jozefa Warbera w kwocie 1600 zł. z pn. w 


niu w dniach 18 czerwca 1877, 16 lipca 


sumy 5800 zł. w. a. na rzecz Augusta Schu- 


pag. 196, n. 11 on. na realności nr. 5 w Za- 


dniu 24 maja 1877 o godzinie 11 przed po- 
ludniem odbędzie się w tutejszym sądzie, a 
to pod warunkami w edykcie z dnia 26 ma- 
ja 1876 1. 2017 objętemi, z tą jednak zmianą, 
Że cenę wywołinia ustanawia się na 1200 zł. 


w. a. 
Wadyum wynosi 120 zł. w. a. 

Gona kupna ma być złożona w 60 dniach 
po prawomocności uchwały, protokół licyta- 
cyi do wiadomości sądowej przyjmującej, do 
depozytu sądowego. ! i 

Resztę warunków lieytacyjnych można 
przejrzeć w registraturze sądowej, 

Chrzanów dnia 10 kwietnia 1877. 
(2274 3—3) Edykt. 

L. 2041. O. k. sąd powiatowy miejsko- 
delegowany dla okolicy miasta Lwowa podaje 
do wiadomości, że na żądanie Izaaka Richtera 
w celu zaspokojenia pretensyi 2200 zł. w. a. 
z odsotkami 14°% od d. 10 lipcu 1876 ewen- 
tualnie 234°% od dnia 9 maja 1877. Kosztami 
egzekucyi W ilości 5 zł. 16 ct. i 9 zł. 45 ct. 
odbędzie się w tutejszo-sądowem zabudowa- 


1877 i 20 sierpnia 1877, zawsze o godzinie 
10 przed południem przymusowa sprzedaj 


mana dom 6, pag. 30, n. 8 on. i dom. 12, 


marstynowie hypotekowanej. i 

Na pierwszych dwóch terminach sprze- 
daną będzie suma ta tylko wyżej ceny sza- 
cunkowej lub za takową, na trzecim zaś i 
niżej tej ceny. 

Suma 5300 zł. w. a. stanowić będzie 
pierwsze wywołanie. l 

Ohęć kupienia mający obowiązany zło- 
żyć do rąk komisarza sądowego wadynm w 
gotówce 530 zł. w. a. | l 

Wadyum najwięcej ofiarującego będzie 
zatrzymanem, inni licytanci otrzymają takowe 
napowrót po skończonej licytacyi. 

Resztę warunków licytacyjnych można 
przejrzeć w aktach sądowych podczas godzin 
urzędowych, zaś co do stanu tabularnego tak 
sumy 5800 zł. w. a. zlicytować się mającej 


jak 1 samej realności 1. 5 w Zamarstynowie, 


na której ta suma jost zaiutabulowaną, odsy- 
la się chęć kupienia mających do ksiąg grun- 
towych Żamarstynowa w tutejszym sądzie 
prowadzących się. 

Lwów dnia 15 marca 1877. 

(2296 3—3) Edyk t. 

L. 3677. ©. k. sąd obwodowy w Prze- 
myślu sprzedaje celem zaspokojenia WIOTZY- 
telności uprzyw. austryackiego banku natodo- 
wowo w Wiedniu w kwotach 8936 zł. 46 ct. 
i 4517 zł. 37 ct. zpn. dobra Rudenka, Mio- 
czysława Tretora wlasne na dniu 25 maja, 
21 czerwca i 26 lipca 1877, 0 godzinie 10 
przed południem, w drodze licytacyi ogzeku- 
cyjnoj pod następującemi warunkami; | | 

. Jako cong wywoławcza postanawia siĘ 
wartość tych dóbr przy udzieleniu po- 
życzki stosownie do statutów w ilości 
0 zł. a. w. oznaczona. „sA 

"rzy pierwszym i drugim terminie li- 
cytacyjnym nje będą te dobra niżej Ce- 
ny wywolawezej, “zaś przy trzecim ter- 
minie nie będą niżej 15000 zł. a w. 
sprzedane. ` “ ; 
Dobra te sprzedają się ryczałtowo z 
wyłączeniem jednakże wynagrodzenia ur- 
paryalnego i bez poręczenia. 5 
rzed rozpoczęciem licytacji ma każdy 
chęć kupienia mający 109/, ceny WyWo- 
lawezej t. j. 2006 zł. a. w. gotówką, 
książoczką Galicyjskiej kasy OSACZĘĆNOŚCI, 
albo podług ostatniego kursu listami za- 
stawnemi bądź galicyjskiego zakładu kro- 
dytowego, Banku narodowego, bądź też 
galicyjskiem: obligacyami indemnizacyj- 
nemi złozyć jako wadynm do rąk koni- 
syi licytacyjnej. 

Bank narodowy jest od takowego skla- 
dania wolny. 

Wadyum, o ile takowe złożone W go- 
tówce, policzy się nabywcy w zaofia- 
rowaną couę kupna, reszcie Zas w 
wspołlicytujących po ukończeniu licyta- 
cyi się wyda. 
Dalsze warunki licytacyi mogą W t. s. 
rogistraturze być przejrzane. 

Przemyśl 28 marca 1877. 
(2294 3—3) E dykt 

L. 5526. Sąd powiatowy w Brzesku co- 
lem zaspokojenia sumy resztująeej 200 z. 
z pn. od Jana Gnyla, gal. zakładu kredyt. 
ziomskiemu należącej się, przedsiewczmia w 
dniach 27 kwietnia, 25 maja i 2 lipca 1877, 
każdym razem o godzinie lOtej przed połu- 
dniem w gmachu sądowym publiczną licyta- 
cyę realności włościańskiej pod l. k. 18 i 67 
w Biesiadkach dłużnika własnej, ciala tabu- 
tarnego niestanowiącej. 

Oena wywołania wynosi 460 zł. a w 
a wadyum 100 tejże. wa: 


Warunki licytacyjne, akta zastawniezego 
OPISANIA 1 oszacowania można przejrzeć w 
tutejszej registraturze. l 

C. k. sąd powiatowy 

Brzesko dnia 18 marca 1877. 

(2304 3—3) Ogloszenie konkursu. 

L. 11891. Celem nadania dwóch sty- 
pendyów z fandacyi pod nazwą: „Joela Dic- 
ra zapis stypendyjny“ każde o rocznych 186 
zł. w. a. ogłasza się ninicjszem konkurs. 


, ruchomości, 


Stypendya te przeznaczone są dla ubo- 
gich uczniów wyznania mojżeszowego, uczę- 
szczających do szkół publicznych gimnazyal- 
nych lub realnych, i czyniących wzorowe po- 
stępy w naukach jako też i w obyczajach. 

Pomiędzy zgłaszającymi się o stypendya 
będą mieć pierwszeństwo krewni fundatora 
śp. Joela Biera (byłego dzierżawey Hnizdy- 
czowa ij Wolicy), po mieh zaś uczniowie u- 
rodzeni w Podhajecach, zawsze jednak pod 
warunkiem dobrych postępów w naukach i 
obyczajach. l 

Prawo nadawania stypendyów służy 
wspólnie WW. Dr. Oswałdowi. Iónigsmanno- 
wi, adwokatowi we Wiednin i Józefowi Ko- 
lischerowi , kupcowi i właścicielowi dóbr we 
Wiedniu. 

Kandydaci o powyższe stypendya winni 
wnieść podania swoje za pośrednictwem dy- 
rekcyi zakładu do którego na nauki nezę- 
szczają, do Wydziału krajowego najpóźniej 
do 24 maja r. b. i załączyć metrykę urodze- 
nia, świadectwo ubóstwa wydane przez wła- 
ściwe władze, tudzież dowody dotychczasowych 
postępów w naukach i obyczajach a pomię- 
dzy temi w szczególności świadectwo szkolne 
z ostatniego półrocza szkolnego. 

Kandydaci którzyby zamierzali ubiegać 
się o stypendya powyższe jako krewni ŚP. 
fundatora, winni również złożyć niewątpliwe 
dowody swego z fundatorem pokrewieństwa. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi i W. Księstwa 
Krakowskiego. 

We Lwowie 20 kwietnia 1877. 

(2246 3—3) Obwieszczenie licy tacyi. 

L. 58. C. k. sąd powiatowy w Milówee 
ogłasza, iż eclem zaspokojenia pretensyi Moj- 
żesza Feliksa w ilości 150 zł. zpn. w drodze 
przymusowej przez publiczną licytacyę sprze- 
daną będzie realność dłużnika Hermana Sal- 
zera wlasna pod Nr. D. 291 w Milówce po- 
łożona w trzech terminach dnia 16 maja, 
14 czerwca i 19 lipca 1877 każdym razem 
o godzinie 10 przedpołudniem w biórza sę- 
dziego powiatowego w Milówce. 

Cena wywołania wynosi 2000 zł., a 
wadynm 200 zł. 

Milówka 7 marca 1877. 


(2114 3—3) Edykt. 


L. 5854. 0. k. wyższy sąd krajowy 
lwowski podaje w myśl ustawy z dnia 25 


lipca 1871 r., 1. 96 Dz. p. p. do powszechnej 
wiadomości, że w skntek prośby leka Zipsera, 
o utworzenie nowego ciala tabularnego dla 
jego realności, która w mieście  kołomyi, 
w kolomyjskim powiecie sądowym i w tam- 
tojszej gminie podatk., podil. k. 861 |. pare. 
199 leży, z gruntu objętości 44 sążni kwa- 
dratowych i stojącego na nim domn murowa- 
nego, % komorą drewnianą się składa, a na 
wsehńd z ulicą Szklarską, na południe zreal- 
nością Feiwla Heumana, na zachód z realno- 
ścią Jokla Tillingera, a na północ z realnością 
Isera Glasera graniczy, — e. k. sąd obwodowy 
w Kołomyi wygotował projekt otworzyć się 
mającego ciala tabularnego, który to projekt w 
tymże c. k. sądzie obwodowym przejrzanym 
być może, a od dnia I maja 187% v. za 
księgę gruntową uważanym będzie, równie 
oznajmia się, że od dnia 1 maja 1877 r. po- 
Cząwszy, nowe prawa własuości, zastawu i 
inne prawa hipoteczne na wyż opisanej nie- 

( i, jako nowe ciało tabularno, do 
księgi gruntowej wciągnąć się mającej, tylko 
przez wpis do księgi hipotecznej nabyte, 
ograniczone, na innych przeniesione, uchy- 
lone być mogą. 

„ Równocześnie wzywa e. k. wyższy sąd 
krajowy wszystkich, którzyby: 

u) na zasadzie praw, przed dniem otwarcia 
tego nowego ciała tabularnego naby- 
tych, domagali się zmiany wpisanych 
tamże stosunków własności i posiadania, 
bez różnicy, czy zmiana ta przez dopi- 
sanie, odpisanie lub przepisanie, przez 
sprostowanie oznaczenia nieruchomości, 
lub połączenie ciał hipotecznych, czyli 
też w inny sposób nastąpić ma; 
już przed dniem otwarcia nowego ciała 
tabularnego, na nieruchomości tej, lub 
na jej częściach, nabyli prawa zastawn, 
służebności, lub inne prawa do wpisu 
hipotecznego przydatne, o ile prawa te, 
jako należące do dawniejszego stanu bier- 
nego, wpisane być mają, a przy założe- 
niu nowego ciała tabnlarnego welągniete 
nie zostały, ażeby w c. k. sądzie obwo- 
AKI w Kolomyi swoje oznajmienie 
Kownie E k a r. włącznie tem 
łe Mię eh KA w przeciwnym 
Się Ani a l a popierania oznajmić 
zerin, klórot'na mocy niemy Ali 
nych wniętwy wow noy  Iezaprzecwą 

ych wpisów w nowej księdze grunto- 
wej zawartych. prawa hipoteezne w do- 
brej wierze nabędą. 

Nakoniec czyni się uwagę, że obowiąz- 
ku zgłoszenia ta okoliczność nie zmienia, że 
prawo zgłosić się mające z księgi tabularnej, 
już do użytku służyć nie mającej, lub z za- 
łatwienia sądowego widocznom jest, lub że 
jakie podanie stron, odnoszące Się do tego 
prawa, do sądu wniesionem zostało; tudzicź, 
że restytncya tub przedłużenie  powyśszego 
terminu dla pojedyńczych stron miejsca nie mit 

Lwów dnia 20 marca 1877. n 


b) 


z 


(2293 2—3)  Obwieszezenie. (2152 2—3) Obwieszczenie. Cena szacunkowa. wynosi 120 zł., wa- |urzędu w X. klasie rangi z obowiązkiem 


L. 15285. W celu zabezpieczenia budo- L. 3178. C. k. sąd powiatowy w Ty-|dyum 12 zł. a. w. złożeni i i 7 j i j SI 

wli konserwacyjnych w latach 1877, 1878 i | czynie podaje niejszem do oo eae ` Resztę warunków lieytacyi przejrzeć ray * oki równającej 9% 
1879 na gościńcach państwowych Ww Nadwór- wiadomości, że w sprawie egzekucyjnej U- | można w tutejszej registraturze. i biec | a T baa mają wnieść 
niańskim okręgu budowniczym wykonać się | szera Schnella przeciw Janowi Wybrańcowi C. k. sąd powiatowy swe nia o RM 4, i AT, 
mających, odbędzie się dnia 7 maja 1877 U celem zaspokojenia pretensyi wywalczonej w Krynica dnia 29 marca 1877. z Aa AN e i st D “owego 
godzinie 12 w południe w e. k. starostwie | kwocie 140 zł. w. a. zpn. odbędzie się w | L. 205. pr. (2308 3—3) | jakoteż znajomości j Ar ko rych, 8 
w Nadwórnej publiczna licytacya przez skła- | tym sądzie publiczna sprzedaż przymusowa Ogloszenie konkursu. przeciągu Aa E do 3 e a 
BR e N Cena wg A podik. 13 w RA me po Przy e. k. urzędzie clowym w Węgrzeu Wi EE rj w Kai P 
robo roku 18 się mających, | żonej Jana rańca własnej protokołem z óżniona j sadada kier ik: 7 j : i ś tn; 
wynosi: w dnia Bl Lise LETO | 4870 zastównicno | zh JL Pona © ZOB lęgożl „= a iwiawi Oj 
w sekcyi drogowej opisanej, a następnie ocenionej pod następu- + P 

EAT 942 zł. 58 et. ań wasi ai aj gy Obwieszezenie. (2809 3-3) 
w sekcyi drogowej 1. Do przedsiewzięcia tej sprzedaży wy- | _. Na mocy $. 15 ord. wyb. pow., rozpisuje się nowe wybory Rad powiatowych w p 

delatyńskiej 3683 zł. 15 et. |znacza się 3 termina mianowicie na dzień wiatach: Biała, Bohorodezany, Brzozów i Zbaraż, i wyznacza się dzień wyboru dla grup. 
w sekcyi drogowej 25 maja, 25 czerwca i 25 lipca 1877 każ- | 8min wiejskich na 25 maja, dla grupy gmin miejskich na 28 maja, dla grupy najwyżći 

mikuliczyńskiej 710 zł. 99 ct. | dym razem o godzinie 10 przed południem | podatkowanych z kategoryi przemysłu i handlu na 29 maja, a dla grupy większych po 
w sekcyi drogowej w gmachu sądowym. siadłości na 30 maja b. r. . 

jabłoniekiej 634 zł. 23/, et. 2. Przy pierwszych dwóch terminach Wybory te odbędą się w miejscach ustawą przepisanych ($. 12, 13, 14, ord. wyb. pow.) 


„ Wyborcom będą wydane karty legitymacyjne, zawierające bliższe oznaczenie miejsca | - 
godziny, w których wybory odbyć się mają. 

Do Rady powiatowej wybierają członków: 
w CE 


realność ta tylko wyżej, na trzecim zaś ter- 
minie także i za, a nawet niżej ceny szacun- 
kowej najwięcej ofiarującemu za gotową za- 
płatę sprzedaną zostanie. 


razem 5970 zł. 95'/, et, 
Blrższe warunki przedsiębiorstwa tego 
dotyczące, plany, wykaz cen jednostkowych i 


kosztorys sumaryczny przejrzane być mogą , w 
w wymienionem starostwie, zaopatrzone mar- 8. Za cenę wywoławczą tej realności I II. grupa j 
ką stemplową na 50 et. i w wadyum 59/, | ustanawia się cenę szacunkową tejże w kwo- = grupa  |najwyżej opo- 1 
od ceny fiskalnej wynoszące, z wyrażeniem | Cie e zł. 2 et. W. a. i , , Powiat większe po- | datkowani III. grupa Iv. grupa ' 
ceny nietylko cyframi ale także i literami, A g warunków o erinych, w regi- siadłości z kategoryi gminy miejskie gminy 
wnoszone być mają. Oferty nie ułożone we- | Straturze utejszej przejrzeć lub odpisać można. Zemckię: przemysłu i wiejskie 
dług przepisów lub nie podane w oznaczo- Tyczyn dnia 7 grudnia 1876. handlu. 
ak mpn R godziny 12 w Ca „BŁ 7 E ke y k t. ML om 
południe nie będą uwzględnione. . . ©. k. Bąd powiatowy w Pod- | 
Z e. k. Namiestnictwa. bużu zawiadamia, że na zaspokojenie sumy Bas. 2 la 024% 1 (z tych miasto Biała 6) 12 
Lwów dnia 18 kwietnia 1877. a b po. na i. Eo Białkow- ord E 
ra k skiej, odbędzie się w tutejszym sądzie dnia ohorodezany 8 2. 6 
R W p. ipek t mr 4 i 18 czerwca i 5 lipca 1877 M każdym j i A i 
. wm Wa e e y ): | razem o godzinie 10 rano przymusowa pu-| Brzozów 10 | — 
delegowany dla „okolicy Lwowa sekcya TI. | liczna sprzedaż połowy realności pod l. 52 á ża 
wiadomo czyni, że uchwałą tabularną równo- | w Manastereu ołożonej, Michał P7 tehej j | 
cześnie zapadłą, Pup prośby ei Zwól- Só p , nada Zateneja| Zbaraż 12 = | 2 12 
fer i Karoliny Dutkiewiezowej dozwolone zo- v sA Z c. k. Prez wash 
stało tabularne wydzielenie części, przez Annę | powa ga aa AW (3 AD O o Lwów, dnia 22 Ewie jA Namiestyigówa. 


Zwólfer nabytej, z realności pod lk. 58a w Za- 
marstynowie położonej, dotąd Karoliny Dut- 
kiewiczowej własnej, utworzenie dla tejże 
części odrębnego ciała tabularnego zaintabu- 
lowanie Anny Zwóifer za właścicielkę tako- 
wego i przeniesienie na to ciało tabularne 
jako na lączną hipotekę, wszystkich, realność 
pod lk. 58 w Zamarstynowie położoną obcią- 
żających wierzytelności. . 
Gdy interesowani w tej sprawie wierzy- 
ciele hipoteczni, mianowicie konkurujący do 
mas nieobjętych Andrzeja i Heleny Śwaj- 
czewskich z Zamarstynowa i Andrzeja Dzie- 


lendziak z Brzuchowie, tudzież Izak Selzer z 3 na prośbę Gitli Schwarzstein, han- 
życia i miejsca pobytu nie są wiadomi, przeto | Harki towarami bławatnemi w Rzeszowie, 


ustanowiono dla tychże kuratora w osobie otwiera konkurs do całego, gdziekolwiekbądź 
adw. dr. Landesbergera we Lwowie i temuż znajdującego się majątku ruchomego, zaś 


: : do majątku ni hi s i k 
a emana dorę- | . JĄ ieruchomego, położone kra- 
uchwałę tabularną powyżej mni t g jach, w których ustawa E wa, H AmA 


h i nych wzywa : ni á 
czono, 8 dotyczących interesowanyc i y tw |25 grudnia 1868 r. obowiązuje, a do dłużni- 
się niniejszem, ażeby pod rygorem następstw EO Toe warzstej Keno E s 

! PELE ky. | CZE itli Schwarzstein, handlarki towarami 
prawnych w przepisanym terminie temuż ku- || inomi w Rzeszowi A 
atorowi możliwie potrzebną informacyę u- awatnemi, w Rzeszowie należącego. (| 
dzielili, lub ewentualnie innego zastępeę w komisarzem konkursowym mianuje się 

c. k. radcę Sądu kraj. p. Szmidzińskiego, 


tymże samym czasie sobie obrali, uwiadamia- : 
jąc o tem e. k. sąd powiatowy na wstępie zaś tymczasowym zarządcą majątku konkur- 


Akt zastawniczego opisania tej realności 
i warunki licytacyjne można przejrzeć w tu- 
sądowej registraturze. 

Podbuż, 14 marca 1877. 

(2266 2—3) Ogłoszenie. 

L. 1475. Wasyl Swerhun, rolnik z Bo- 
gdanówki został marnotrawcą uznany, a Ilko 
Weresiuk tegoż kuratorem ustanowiony. 

C. k. sąd powiatowy 
Nowesioło, 30 marca 1877, 
(2278 3—3) Edykt. 
L. 3147. 0. k. Sąd obwodowy w Rze- 


Doniesienia prywatne. 


AAAAAAQ | AEE | 
] Niezbędny poradnik | 


W Administracyi 
a podatkach i księgach hipotezo 


„Gazety Lwowskiej.: 
nabyć można po cenie: 
J. WINHARDA, 
e. k. inspektora podatkowego, 


2 z. GO ct. 
nabyć można po zniżonej cenie f 


Jzematyzm 
I zł. 56 et. 


Królestwa Galicyi i Lodomeryi 
rez © b LwowS 


ki ej u 


z Wielk. Księstwem Krakowskiem 


ma rok 1877. 


-=é 


a Po zniżonych cenach 74mg 


w Administra.:yi m 


Ktoby miał do sprzedania | 


dobre skrzypce włoskie, 


powołany. sowego p. adw. Dr. Fechtdegen, . ERBATA M ANEL ktoby życzył sobie 
Lwów 17 grudnia 1876. Wszystkich wierzycieli upadłej dłużni- yS P obisrac lekere oTe 
i czki wzywa się na termin dnia 2 maja 1877 Z Moskwy, firmy: Popowych, P a 
L. 3019. (2252 2—3) | r. o godzinie 4 popołudniu, przed komisa- 2a funt złp, 5 254 3-00-5.50 4— 640 6—0liom 0 A La skrzypcach, 
"teraz 8.08 3.28 8.60 4 — 4.60 5.40 7.20 5:— | | zechce dowiędzieć się w Admini- 


rzem konkursowym odbyć się mającym, na 
którym dokumenta ich wierzytelności wyka- 
zujące przedłożyć i względem zatwierdzenia 
dotychczasowego zarządcy masy, swoje wnio- 
ski poczynić i wydział wierzycieli wybrać 
mają. 

Dalej wzywa się wszystkich, którzyby 
pretensye jako wierzyciele konkursowi prze- 
ciw tejże masie podnieść chcieli, nawet i 
wtedy, gdyby względem tych pretensyj już 
spór wytoczony został, aby do dnia 4 czerwca 
1877 r. w Sądzie tutejszym według prze- 
pisów ustawy konkursowej takowe pod za- 
grożeniem skutków prawnych zgłosili, a na- 
stępnie na terminie likwidacyjnym dnia 6 
lipca 1877 r. o godzinie 10 przed południem 
przed komisarzem konkursowym zalikwido- 
wali i pierwszeństwo tychże należycie udo- 
wodnili. 

Ten ostatni termin wyznacza się także 
w myśl $. 68 ust. konk. dla wszystkich wie- 
rzycieli do ugody. 

Również na owym terminie wolno bę- 
dzie wierzycielom tym, którzy swoje preten- 
sye już zgłosili, przez wolny wybór w miejsce 
dotychczasowego zarządcy masy i członków 
wydziału wierzycieli inne osoby ich zaufania 
godne, mianować. 

Ci wierzyciele, którzy nie mieszkają 
w Rzeszowie lub w pobliżu tegoż, winni w 
zgłoszeniu wskazać zastępcę w Rzeszowie za- 
mieszkałego do odebrania wszelkich uchwał 
umocowanego, inaczej bowiem na ich koszt 
i niebezpieczeństwo dla tychże kurator usta- 
nowiony zostanie. 

Dalsze ogłoszenia w ciągu postępowania 
konkursowego nastąpią w urzędowej „Gazecie 
Lwowskiej.“ 

Rzeszów, 19 kwietnia 1877. 

(2288 3—3) Edy kt. 

L. 8846. Celem ściągnięcia należytości 
Wysokiego Skarbu 21 złr. 88 et. w. a. z pr 
odbędzie się w tutejszym sądzie w dniach 
25 maja, 28 czerwca i 19 lipca 1877 o 10 
godz. z rana przymusowa sprzedaż przez pu- 
bliczną licytacyę gospodarstwa włościańskiego 
w wojskowy pod nr. kon. 27 leżącego dłuż- 
nikom Kościowi i Annie Parylakom własnego. 


Ogłoszenie konkursu. 

Celem obsadzenia opróżnionej posady 
nauczyciela młodszego (nauczyciela szkoły 
dla ćwiczeń praktycznych) w e. k. semina- 
ryum nauczycielskiem męskiem we Lwowie 
ogłasza się niniejszem konkurs. 

Z posadą tą połączona jest płaca syste- 
mizowana w kwocie rocznej 800 zł. w. a. z 
dodatkami prawem przepisanemi. 

Kandydaci ubiegający się o tę posadę 
winni wykazać się iż posiadają kwalifikacyę 
nauczycielską do szkół wydziałowych lub 
przynajmniej do szkół ludowych pospolitych 
i że władają dokładnie ustnie i pismiennie 
językiem polskim i ruskim, i wnieść podania 
zaopatrzone należycie w dokumenta przez 
władze przełożone do c. k. krajowej Rady 
szkolnej najdalej do 25 maja 187%. 

Z Rady szkolnej krajowej. 

Lwów dnia 7 kwietnia 1877. 


(2262 2—3) Edy Kk t. 

L. 3254. Sąd powiatowy tutejszy za- 
wiadamia z życia i miejsca pobytn nieznane- 
go Józefa Reiskittel, że przeciw niemu Chaim 
Bernstein i Abraham Schlein pod dniem 6 
kwietnia 1877 1. 3254 wnieśli pozew o uzna- 
nie ich właścicielami */, realności pod l. 45, 
46, 47 w Jarosławiu położonych, a wskutek 
czego termin do obrony i dalszej rozprawy 
na 14 maja 1877, 9 godzinę rano wyzna- 
ezono i dla tego też pozwanego adwokata 
Ruczkę kuratorem zamianowano. 

Jarosław 6 kwietnia 1877. 

(2264 2—3) Edy k t. 

L. 7887. W dniach 23 maja, 7 czerwca 
i 28 czerwca 1877 r. o godzinie 10 rano od- 
będzie się w tutejszym sądzie przymusowa 
sprzedaż , części realności pod l. 171/147 
w Letni Wasyla Kozara własnej, na zaspoko- 
jenie wierzytelności Mendla Sussmana w kwo- 
cje 19 złr. a. w. 

Cena wywołania 180 złr. wadyum 18 
złr. w. a. 

Bliższe warunki przejrzeć można w 
sądzie. 


poleca A. EPopławskci, stracyi „Gazety Lwowskiej“. 


(1196 5-7) LWÓW, ulica Hetmańska Nr. 6. | 
s e e 
DAY ża © Dp n r , ń a 
Magazyn Mebli | 


©bić, Luster, Dywanów i t. d. 


R. Schóna i E. Scholza w hotelu Langa w ofieynach, z dniem 1% kwietnia po wstąpieniu EDWARDA JĄ 
GEBHARDA w miejsce zmarłego E. SOHOLZA 


Ig” przeniesiony pod nową firmą: 


R. Schön i Gebhardt | 


do frontu hotelu Langa, przy placu Maryaekim 
(gdzie dotąd księgarnin F. H. Richtera się znajdowała), 
znacznie rozszerzony i obficie zaopatrzony w świeżo sprowadzone najnowszego 
fasonu meble, lustra, modno i gustowne obicia na meble, dywany, firanki, sukna 
na podłogi it. p., następnie w kompletny wybór mebli żelaznych, t.j.: łóżka, umywalnie, łóżeczka dzie- 
cinne, kołyski, kanapy, krzesełka, stoliki do ogrodu i namioty, w końcu meble z drzewa giętego, 
3 oleca się łaskawym względom. 
IE" Na tapicerskie, szmuklerskie i inne w handel meblowy wchodzące roboty zamówienia przyjmuje i 
jak najskrupułatniej załatwia. Ceny umiarkowane i stare. (2194 2—?) 


zn 


ZAKLAD ZDROJOÓOWY 
zostaje otwartym 15 maja 1877. 


Kąpiele słono -siarczane i żelazisto -słono-siarczano - szlamowe, 
słono - alkaliczne zdroje rozrzedzające do picia. 


Żętyca owcza własnego wyrobu, zapas wód lekarskich obcych, cztery restauracye i cukiernia. 
Odległość zakładu od stacyi kolejowej Drohobycz jedna mila. 4 
Na dworcu znajdują się podwody wszelkiego rodzaju; zarząd zakładu przyjmuje także zamówienie 
na takowe. 
Apteka, urząd pocztowy i telegraficzny w miejscu. 
Lekarz zakładu Dr. Z. Rieger, krajowy radca zdrowia. 0-28 
Zamówienia na pomieszkania mogą być o tyle uwzględniane, o ile dołączony zadatek » ezp. 


cza czas najmu. 
Franciszek Krall, 


dzierżawca Zakładu. 


(2347 1—6) 


C. k. sąd powiatowy 
Medenice dnia 20 grudnia 1876. 


